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Wywiad redaktora naczelnego HGazety Polskiej" p. B. Miedzińskiego 

z. 
Pan Marszałek Piłsudski pnyją.ł w zwyc:zajnym r<>gubs.ni.m~m obJ•acl. rrym waszym sejmie autorytetami prawny- wiem na czynności tak upakarza;iłsee za, 

rniu 26-go b. m. p. Bogusł.a.wa Miccl.zii'1· Zaś w art. 58-ym pro-szę Pana P{)sia mi SC!, jaitieś kauzyperdy w rodzaju Laber· równo Sejm jako instytucję jak l &a· 
akiego, naczelnego redaktora „Gazety mamy wprmvadzcnie już nie wiem czy mana, aioo jakie& ciemne indywidua w ro- roych siebie jako posłów, że powtarzam, 
Polskiej" i udzielił mu wywiadu, który p. ,,regula1r.inowe" czy !1ie, pQj~i: no•.vych. dzaju 1!a!)ędzonych złodziei, to proszę cnła praca w Sejmie ś m i e i· d z i i 
1\iied:tiński zechciał też i nam łaskawie u · Mamy w~ęc o~powiedzialnC}§ć PARLA· Pana możliwą jest i taka interpretacja, z a i: aż a p o w i e trze ws z 9 • 
żyez..yć. Wywiad ten ukaże się jednocze· MENTARNĄ Rz.1du, gdzie wymagana ale ona prawnę nfo jest i nikt tego przy- d s 1 e. Ja proszę Pana, r.ie jestem w 
śnie w „Gazecie Polskiej" w numerze dzi· jest zwycza.mr. -;;;ękswść t. zn. 223 gło~ jąć JAKO PRAWO N!E JEST W STANIE. st~1ie pozwolić wbrew Konstytucji rzą. 
siejszym.. sów, !H) wt<::dy tiopforo jest ZWYCZAJ- Ten system nałamywania Konstytucji do ~c pa.nom , !??Słom i uważać ich za ja. 

- Jaki jest prngram Pam. Marsołka N.A -witks1.ośt. Wsz~lka wi~ padamen· różnych 1wtrzeb czynić musi z Konstytucji ki.chś wybrancuw do rządzenia. Zdaniem 
jako Szefa Rządu na najbliższy okres tarna ooowi<!dzialność m11si być db Rz~· zwyczajną dziewitę - i tego dopuszczać mojem .w każdym urzędzie pana posła 
czasu? du wyrażona za pomocą. 223 gwl?ów nie wolno. I naturalnie ja zawsze przecho· ~ ~ ł. e z! u s u w a ć z a d r z w i; 

- Pan jaho poseł postawił pytanie nie mniej Panie Pośle. I kaitly Rz.1d któ dzić będę oo porządku dziennego nad Jezeh 7,35 przytem coś im dołoża to tak· 
po pcscl&ku t. j. tak, że odpowiedzieć na ry nie otrzyma przeciw sobie 223 głosów wszystkiemi tego mdzaju pomysłami, nie że nie ~zko~zi: ~ proszę Pana ;an poseł 
nie nie sposób, albowiem poseł do St:'jmu może po-zostać spokojnie bez żad..11ego u- prowadząc przytem żadnych sporów praw- o~tawia ą1eb1e Jakimś śmiesznem poję· 
jest stworwny r.a to, a ż e b y g ł u · chybienia Konstytucji. riych. _ cre~ o n_ie~ykalności, wtedy gdy Konsty. 
p i o p y t a ł i g ł u p i o m ó w i ł. W artykule zaś 59·ym mowa już o _ Pozwolę sobie zauważyć Panie tucJa mow1 tylko O ~IETY~LNOśp 
To te± wie Pan, ja osobiście nieraz wą.t- :&O!\JSTY'fUCYJNEJ cdpowiedzia.lno~ci, Marszall<U, że zrozumienie konieczności ~ĄDOWEJ, ,wszystko inne Pa.me p 0616 
pię o jakiejkolwiek wru:tości t. zw. de- - tak że jakgayby p:lrłame_.tarr.a od- • Kom;t -4-. •• d . ~t poł ~ Jest tykalne. 

k t h . r • • • • d . In r' • • t l. t t . zn W.UV .< ~<ttłCJl OJfZru:O w s ecz!;l!l" Ja P<>~ . . d r • 

mo ra ycznyc poJęc, a Jeszcze mnl..:?J o powie m.a ~c ro.e. :ies .r:ons y 'CYJ a, shivie. Nawet .nie wszystkim posłom ten d «uu opow1em Je. ną s~1eszną ku 
wartości t. zw.: parlamentaryzmu, gclyż leC'.l dla konstytucyjnej 001>owiedzlalnośei obecny kiep~ki bigos" smakuje _ zo anegdotę. Jeden taki mehon.orowy 
o:n prown.dzi DO MUSU OSZUKANSTW trzeba głosów zr.acznic umiej, niż dla :.__ p~ w;mv.radził z~wu P~ µoset- Pa~ ~ pe'!1~em. mieście został obity po 
i do musu życia w świecie oszu..1':ańczym. parlam.entarnej, gdyż wymagana jest o- 3k d . . . . . . .bUZI 1 zwrnc1ł się do Komendy miasta s 
Postaram s1ę jicd11ak odpowiedzieć Panu, l>ecność conajmniej połowy ustawowej li- p u, 'r.a CGJę~:i- ~pore~ze?st~vo 1 ~s!0;"' żądaniem ochrnuy. Pan generał, do które
chociażhy v1 przybliżeniu. czby posłów czyli 222 i wtedy wystarcza .,.~~vo' ń ~n 1 na•, ze ~a 0 r~ .zie~· go się uda.l odpowiedział mu bardzo SO-

K.a.my z Szefów Rządu, gdy idzie do 3·5 oddanych g·łosów, nawet nie 222-ch, 3P""'~z? ~~o .wyrazu 
1 
s:iorgo ~a.1.~cia się lidnie i spokojnie, re on nie jest pro. 

pracy, idzie na troski i kło!)oty. Musi a Ie oddanych głosów ty l· ~zem 0 ;;ieK 1~1e:a· , ~-ego ~z Y ~o- chownią, ażeby rnusiał „karauly" stawiać 
jeanak wybrać te treski i kłoimty, które k o. Konstytucyjna więc c-c\powiedzial- ~e ~ S9t ecdzens 1.e .mow:~ cot c pce. a- przy n!m i dlatego „karaułu" nie po.stawi. 
są g!ówne i niemi się zajmcwać. odrzu- uOOć POSTAWIONA JEST ZNACZNIE •0!"1as co_ -0 ?~mow pos1ow, 0 anu po- Dlatego też i Rząd !faraułów żadnych nie 
cając na bok te troski i kłopoty, któ1·e NlżEJ, niż o·dpowiedzia!ność „parłamen· wiem całkiem inne rzeczy. Proszę Pana 'postawi - hadź pan przekonany 
nie są ważne dla danego czasu. Jer...tem tama". w .K~nstytucji .Jedno jest zupemi.e_ wyraź- Proszę Pana, jalm ilustrację· stanu 
poo tym względem człowiekiem, · który .Jak Pan widzi Panie Pośle, układ Kon ne. ze poseł me ma prawa rządzi~. Tym- rzeczy powiem panu słów parę o przyzwo 
„Madchen filr alles" t. j. dz i c w cz Y· stytucji jes~ tak chwi.ej21y i nieokreślony, c~~m p~n .poseł iylko to .właśn!e .chce itości. Panowie posłowie już . zatracili 
n ą. d o w s z y s t k i e g o n i e -napisana j e s t t a k n i e c h 1 u j - romc: Jezeb_ f'.an pr~yełucłuw~ł. się kiedy- wszelką przyzwoitość, tak jak gdyby 
m o ż e b y ć , i dla.tego ZA WSZE n i e j a k n i e c h 1 u j n y m jest koh~iek uw~zme, co 1est. trudruei, obradom chcieli powiedzieć, że poseł do Sejmu cho
SZUKA GŁóWNEJ TROSKI, spokojnie umysł panów posłów. Wogóle powiedzieć I_>anow pos!ow, to muSI~ł Pa~ .do~trzec, ciażby był kryminalistą, łotrem i chocia.i: 
Gdkladają.c na lmk wszystko inne. Za ta- Panu muszę, że ta niechlujna pisanina czy- ze pan~ pos~ł chce byc nadmzymerem, nie. robi nic, a tylko dokucza każdemu, 
ką 72.ś główną troskę muszę uważać w ni z naszej Konstytucji coś w rodzaju kiep- <!ił!.·dkic11.clukto1 em, nadlekarzem, nadpraw- to Jednak wszyscy muszą stać przed nim 
Polsce zntlanę tych pra~mych zasad poo- skieg-0 bigosu, w którym oook zgniłej nikiern, nadagronomem, nadrząrlem, nad- n a ś m i e t n i k u i k łan i a ć 
stawowych, które nazywamy Ifonstytu- szynki pakują nadgnił'ą słoninkę i kładą ~r~zydentem i sz~, . że tak Powiem, s~o- m u ~ i ę n i s k o • Ja proszę Pana 
cją. Nazwa jest głupia dlatego, że jest to obok niedokiszonej kapusty, tak, że tn-0ż JCJ ch";'ały _w brea~emu tak, ~e uszy więd- na takie sytuacje nie mogę pozwolić, 
cudwziemska i diatf.!go prawd~podobnfo t1a i należy każdy paragraf i artykuł brać ną. Atocw1em takieg~ u n 1 w: r s a 1 - r>a~st~o wt~dy bowiem idzie na anar· 
ludzie nie chcą często rozumieć jak vrie· zupełnio O"..-Obno, nie wiążąc go z niczem n e g o c z ł o _w 1 .e k a. n 1 e m a ~h~ę 1 wpada w an_arc~ic.z11,Y cba.?8. Je. 
le pmcy wfożyć trzeba, a b y b y ć innem, z żadnym innym artykułem. Natu- n a c a ł Y, m s w 1_ e c .1 e , . tytk~ !zeli _pa~ zechce spoJrzect Jak ła; meprzy. 
w z g o <l z i e z K o n s t y t u c j ą ralnie zgoiła szynka jest dla Pana Prezy-1 pan. P_?~eł c11c~ udawac .talu „umwersał zwo~to~c ~ygląda w Konstytuc3i, to .,au 
1 z zasadami prawnemi, gd~v się stoi na denfa, nadgniła słonina clla Pana Rządu, istme]l'!CY '~ n1eszc~ęsneJ Polsce. _Sy~t~m ~naJdzte, ~e od Prezy~lenta w)'-:ni_aga?-a 
cze.le R.7.M.u. Jeśii zaś Yonstytucja jest 00 a posłom wstaJe niedokiswna kapus- p_rze~1e patto':" !JOSłcow, :iad czem .1a cm~- Jest przysi~n, o<l ka~ego z m1mstro~ 
tall: niechlujnie ułożona i napisana, wy- fa. Jak Pan rozumie, żołądki wtedy nie ~1ą~~- razy ~1ę za::n:a~aw1~łem, . polega na wyma~na Jest przysięga, . Konstytu.c~ 
twarzać ona musi chaos prawuy tak da· mog<! nic .zrobić i wychodzi z tego sntród, J~~CJS ch~c1 pokaz~ma, ze on 1est rozum- o~stawta pracę Prezyd~nta i prac~ num· 
leld, ż-e utrzymanie porządku w myślach tak, że ulica Wiejska cała śmierdzi _ pro· ~11e.1szy. od ~szystlc_ich. Polącwne t? zaś ~~ra t. z_w. t.rybun:1.łam1 stanu,. krore me.
prawnych staje się niekiedy niepodo· "ze p~na I wyjście z tego cha-o.su jest ,1est. z ządamem, azeby wszyscy stah na Ją rówiue ruechluJne urządzerua prawne, 
bieństwem. Jako przykład tego niechluj- ~ożl';e tylim PRZEZ ZMIANE ICON- śmietniku i składali ukłony: chapeaux jak niecltlujnie jest pisana Iionstytucja. 
stwa, dam Panu Po-:5łowi system ukh<lu STYTUCJI I NAPISANIE JEJ w PRZY- bt!s, kapelusze z głowy, c h o c i a ż Natomiast ~AN POSEL ~IE !'RZYSI~· 
Ifonstytucji naszej związany z pmcą ZWOITY SPOSóB. p?. n poseł same. g ! ".Pst w a GA, ba _do zad1!ych. obowiązkow wzgl~· 
Sejmu. Mamy więc kilka sposobów wyra- Dodam do tego, że nikt nie ma pra- b r e d _z i : Czy Pan w1e, ze Ja _p~zyglą dem p~ns~wa się_ me .P?.czuwa. Panowie 
'Zania woli, czy zg·ody Sejmu i wszystkie wa interpretować Konstytucji. lnterpreta- dałem się meszczęsnym panom mimstrom posłow1.e tyl~o „sla?uJą., ch~ba dlatego. 
są nieokreślone, są chwiejne. Mamy więc c·a jest zakazana i wobec tego państwu oddawna i zawsze spostrzegłem śmieszne zeby ~e byc płmągmęt~mt o ~rzywo
,w artykule 3·cim bardzo pompatyczne p~zostaje tylko bigos. _ zjawisko, że każdy z ministrów przycho- przys1ęs~wo. ~roszę pana, Ja ot_w1:r~e~1 
słowa, które brzmią: ,~Niem.a ustawy bzz _ Czy nic sadzi Pan Marszałek, że dzących iranowo chciał myśleć, że jemu wszys~k1e SeJmy Rzeczypoopoht~J 1 ni· 
zgody Sejmu wyrażonej w spusób 1·egu· zakaz interpretacji jest właściwie fikcją, właśnie się uda ~rzekonać k?gokolwi~ff gdy. me, zapomu~ ~wego obrzydzenia przy 
Jaminowo ustalouy". W samej zaś Kon· że interpretuja ją wszyscy a przedewszyst- z panów posłów 1 zawsze konczyło się akcie „slab~wama • . . . . 
stytucji NIE JEST NIGDZIE POWIE- k' ło , ·? t 0 a b 0 m i n a c 1• ą tak głęboką do Naprzyk1ad w ostatnim Se1m1e, panuę-
DZIANE t ł l . " 1em 1X>S wie. ta p t ·1· b 1 'd ·d · . , ' co -O sowo „regu aminowe ma - Pewnie, proszę Pana, że interpre- ,iakiejlmlwiek rozmowy z panami posłami. . ~r:_~en s iczny o ra__ze,.c naprzo r zie 
oznaczać i wtedy każda ustawa jest za. tują, 00 bez i.nkrpretacji iść tnidno przy że bałem się wciąż, iż panowie m!nistro- Z'!'!' CLAJNA. BU~~A SZYNKOWNA. Pa
chniana jakąś śmieszną nicokreślonc..~cią -nnsiadanitt tak niechlujnej Konstytucji, wie pojadą do Rygi, że r~ygać _będą po tmętaf!l, - s1edz1a1en! w ław~ch ~ rządo· 
wątpHwością. czy jest „regulaminowo" k~„ , ś m . e r d z i c h 1 e w e m (<ażclej rozmowie z posłrum. A Jest tych wych 1 przygiądałem się burdzie SLynkow-
ustafona i każda ustawa może być zacze· ~~::im . 1 

Wie Pan nieraz słyszałem uosłów aż 444, toż proszę pana zawarto- nej i wid~i~łcm jak ró*ne „lwi" podnosf-
pwna, że nie jest ustawą. op na1·rozmaitszych sposobach u1'mowa1ńa ści żołądka nie wystarczy na takie obco~ ły krzyki I hałasr, m~ '!1ogłem, wyznam 

- Pozwolę sobie zauważyć Panie . ha b „ p 1 Ar ymac ze smiechu gdy O"""e KonstytucJ'i i szukania oparcia dia swoich wanie, a już chętki stac „c peaux as· ?t u, wyl ~ ' . . „ ... • 
Mar.szał.im, że jest uchwalony regulamin twierdzeń czy żądań, jakoby na naszej na śmietniku niema. kiwałem, tuedy te~ ~ew zaśmierdzi ze 
sej~wS-~u· szni·e pI'O!O:"ę Pana Posła, a!e re- mm.stytucJ'i. ja to proszę Pana nie nazy- Wszystkie próby dotąd czynione da- strach~;" tak się. te~ ~.stało.& S~o ·~~0 

. - . . .· _,,. . . · t· t · • t l{o sty- wały w rezultacie k o m p 1 e t n e bowame - w iak1e1ze to 1ornue s!ę <.."'I.I,• gu'i:!-il rn me J~St lfonstytu".'Ja, t>o :?est 1 wam Kons y.1.tcją, 1a o nazywam n • . - . _ 
· ·, · i ·-u· · ; • l t„1-- I wyn1y"liłPm to słmvo bo cno na1- f 1 a s k o. Pan Poseł, to nikczemne w l\l!.~t:cJ c iw1 m o z e o Y c < o • ><U!• · "' ... ' • • p ł 1 bi bo DOKOŃCZENIE NA STR. 2 Ej. 

w o I 11 i e z m i e n i 0 n y; bo jest bliższe jest do prostituty. Ociy w szanow- z:iawISko w o sce, pozwa a so e • • 



str. 2. nHASŁO" z dnia 27 sierpnia 1930 roku. Nr. 234. 

WYWIAD Z MARSZAŁKIEM PIŁSUDSKIM 
zebrać trudno - a pieniądze za to bio
rą. świeże naprzykład powstało urz:idze

hywa. Prześladuje mnie poprostu ten nie „lewskiego centra" albo „centrego 
obru. ·Taki pan z rozpiętemi spodniami lwa". Także mądre urządzenie. Jakieś u
nie raczy nawet przyzwoicie wstać i od- niwersały rozsyłane wszędzie i to wszy
powiedzieć swoje „ślabuję". Takie brud- stko w imieniu Sejmu, kiooy Sejm istnie 
ne ślabowane portki, od których państwo je tylko wtedy, gdy jest posiedzenie i 
ma zależeć. To jest rzecz niemożliwa do kiedy jest 223-ch! a n i e j a k ~ e ś 
zniesienia. Niechlujna praca, nicpoństwo, b z d u r ~. Toz proszę Pana, MOzNA 
wprowadzanie anarchji - TEMU RAZ ZEBRAć LOTRóW BO JEST !CH DU-
KONIEC TRZEBA POSTAWlć żO W SEJMIE, jakąś setkę, i mówić, że 

(Dokończenie) 

• to Sejm I od takich łotrów ma państwo 
Czy pan, wie, nad czem ja najezę- zależeć? 

śeiej się zastanawiam? Nad dziwną abe
mcją myślową panów z „gasnącego świa
ta". Pan mi mówił o społeczeństwie. Ci 
panowie zaś mówią o Sejmie; czy ich 
jest dwa, czy ich jest trzy, czy ich jest 
dwanaście, każdy stanowi SEJM i każdy 
mówi o SWOJEJ zgodzie czy o SWOJEJ 
woli jako o zgodzie Sejmu. A gdzież jest 
ta ZWYCZAJNA większość? Bo „ślabo
wane portki" nie pracują - ich nawet 

Druga rzecz, proszę Pana, natl którą 
się nieraz zastanawiałem - to 3ą moty
wy, dla których ta banda w t a k 
anarchiczny svosób po
stęp uje. Moje przekonanie, wyciąg
nięto z killm lat stałej i ustawicznej myśH, 
jest jasne i nieodwołalne: panom posłom 
trzeba pieniędzy, pieniędzy, pieniędzy. 
Niech Rząd kradnie pieniądze z podat-

ków zbierane, a daje im. I trzecia rzecz: 
wygódki pariyjne, t. zn., że z pieniędzy 
podatkowych mają być utrzymywane 
partje, mają być płaceni ich agitatorowie, 
ich wypędki najrozmaitsze. TO JEST ICH 
CEL ICH DĄŻENIE. Mają być subsydjo
wane ich towarzystwa, ?dóre panowie par
tyjnicy okradną - i fo wszystko z pienię
dzy składanych z podatków. Wszystko dla 
nich musi być dam10 robione i każdy ma 
stać na śmietniku przy panach posłach, 
którzy dążą ty!ko do zupełnej bezkarności. 
Ten system anarchji wprowadzony przez 
różne „centry" i „lwi", oraz ich cichych 
wspólników, którym wstyd jest być „cen
trami" i „!wami", j e s t n a j -
większą chorobę nowocze
s n ą • Dlatego też na pytanie Pana, co 
jest największą moją troslią - twierdzę, że 
największą mcją froską JEST ODPARCIE 
ATAKU NA PiEmĄDZE S~<ARBOWE, NA 
WYDAWANIE ICH NA WYCHODKI PAR-

TYJNE. „Partjów kawałek" nie istnieje 
dla Rządu. Muszę Panu powiedzieć, że 
zatracenie ZUJH~łne przyzwoitości jest cha
rakterystyką nowych czasów. Ja nieraz 
wzdychałem, żeby choć przyzwoicie! Lecz 
pan poseł chce być wt>lnym od praw, któ
re karzą sądownie, od praw honoru i od 
praw przyzwoito:3ci i w ten sp.osób zwal
nia i innych od tychże praw przyzwoito-
ści. Muszę wyrazić swoje głębokie zado
wolenie, że jednak najliczntejszy klub 
wyłączył się z tego chle
w u ogłosiwszy, że stawią się jego człon
lmwie do każdego sądu, który ich zażąda~ 
chociażby efa odpowiedzialności karnej i nie 
chcą podlegać prawom o honorze, robio
nym przez panów pasłów. Daje to nadzie
ję poprawy i daje możność myślema, że 
„partjów kawałek" ż ą d a j ą c y p i e 
niędzy, pieniędzy, pie· 
n i ę d z y , NIE BĘDZIE PANUJĄCYM 

W POLSCE. - ... 
Sowiecka misja handlowa w Warszawie DO DVĄ1$JI _ 

szefa Reichswehry . 

zamaskowaną ekspozyturą szpiegostwa . B~RLIN, 26 •. 8. Prasa donosi z Pary· 
za, ze w tamte1szych kołach politycznych 
komentuje się dymisję gen. Heye ze stano 
wiska szefa Reichswehry wersją, iż w Sensacyjne rewelacje b. szefa misji, Samojłowa 

Berlin 26 sierpnia. tu Samojłowa wpadł blady sekretarz mi- I Sanwjłow udał się następnie do char· zimie 1928-29 r. między gen. Heye, a ów-
Były szef sowieckiej misji handlowej sji handlowej Djakonow, który rzucając ge d'affaires Arkadjewa, który za.stępo- czesnym francuskim ministrem wojnv Paiv 

W Wiedniu Samojłow ogłasza w bediń- na stół wypełnioną teczkę, oświadczył, wa~ Wojkowa, i zaprotestował przeciw- leve nawiązane zostały rozmowy vi spra· 
skim „Rulu" r e w e 1 a c j e n a t e- że przed chwilą odwiedził misję Ilinicz i ko wciąganiu misji handlowej do akcji wie niemiecko - francuskiego sojuszu woj
m a t d z i a ł a I n o ś c i s o w i e c - zostawił tę teczkę , z a w i e r a j ą c ą szpiegcwskiej prowadzonej przez poseł- skowego. Rządy francuski i niemiecki by 
k i e j m i s J 1 h a n d 1 o w e j w m a t e r j a ł y s z p i e g 0 w s k i e , stwo. ły o rokowaniach tych szczegółowo poin· 
W ars z a w i e. gdyż obawiał się, że policja polska jest Po powrocie do Warszawy Wojkow formowane. 

W roku 1924 G. P. U. zażądało prze- już na jego tropie. wezwał do siebie Samojłowa i g r o - Od tej chwili pozycja gen. Heyego, za. 
prowadzenia rewizji w towarzystwie Samojłow odmówił przyjęcia tej tecz- ż ą c m u r o z s t r z e 1 a n i e m o- chwiana przez przeciwników jego w mini· 
,,Brytopol", w którego 1·ęku spoczywał ki, tembardziej że misji nie prźysługiwa- świadczył, iż postąpił bardzo nieoględnie, ster~tw~e Reichs~ehry, była nie do utrzy
wówczas handel polsko-sowiecki, twier· ło prawo eksterytorjalności. wtiłjemniczając A:dmdjewa do sprawy mama 1 _to _zmusiło go do przedwczesne· 
dząc, iż urzędnicy towarzystwa wyzysku- Zadzwonił więc do poselstwa sowiec- llinicza, która miała pozostać tajemnicą I go ustąp1ema. 
:iii swe stanowisko d I a p o p i e r a - .kiego, skąd natychmiast p r z y b y ł przed nim. ~ ___ ,01 · 1Cl--__. 

Di a kontrewolucji w So- urzędnik i teczkę zabrał. t 
wie ta eh. 

l)o '\Varszawy wysłana została komi- !!!!!l!.ll~!!!!!lll~!!!!!!!~~·~~~lll!!l!!l!~~s+iiM~~..,..~~·~!!!!!!!MA~~'·~-e~!!'!!i!i!~~lii!lilt:~~·~·~··~*'~~~2~**11!!!!!~!!!!!!!~4~5~~~~~!!!!!!!!!~!!i!!!!!~~~&~a~&&~~„~~~·~~~~~~ 

FANTAZJE POLITYKA NIEMIECKIEGO Jja, w której uczestniczył również Sa
~jł?w. Komisja ~ ~twierdziła, w ciągu 
1111esi~cznych badan1 ze wszystkie mrzu. 
ty G. P. U. ~ bezpodstawne. 

IP'Q 

Pochód bolszewizmu na zachód Upewniono, że w przeciwieństwie do 
buchal'terji „Brytopolu", księgowość so
wieckiej misji handlowej mwiera w i e
l e n i e d o k ł a d n o ś c i . Okaza.-
ło się, że urzędnicy misji kupowali odi przez pokonaną p12zez Niemcy PolskP 
~rytopolu" towary po cenie wyższej, ~ 
mz Zna torynku warszawskim. Berlin 26 sierpnia. stami niemieckimi i Reichswehra. . środka razem z socjalistami, które utw«t 

. a oczywiście o t r z Y m y w a · Arnold Rechberg w artykule zamie- Autor w-y,„~..:lzi, z' e bolsze\"'1.ck·a ofe11- ł bl'1- • • l li · t ł , •V'-l ,, rzy J'.' rep.u rn.ę n.1enuec ~ą, da.lej, że po-
• s 0 :V.1 e . a Po w ki. W tym szczonym w berlińskiem „Tempo" oma- zywa na Europę zakończyła się w 1919- parcia teJ republice udzielili oficerowie 

czasie llllSJa ~Wiecka przeprowadzała się wia motywy, jakie skłoniły i·zą.d sowiec- 1920 r. niepowcrlzeniem, ponieważ wy- cesarscy. Następną przeszko-dą była sil
• ul. Kop~rnika na Marszałkowską 113. ki do nawiązania stosunków z nacjonali- stą,pily }>rzeciw niej niemieckie .. partje na zapora polska, której bolszewicy nie 

W ~ązku z tern Samojłow zwrócił w• wwwd&W•fii!i!iS!!!l4M!!eoocm•- -™~--- zdołali 1>rzeJ·a1nac'. uwag~, ze niejakiemu Ilniczowi wypłaco- ,___ .......... ___ .... .._ __ „ __ ,_____ M 
D? większą. sumę, rzekomo za wynalezie- HAJDAMACZYZNA HULA oskwa wyciągnęła z niepowodzenia 
me lokalu. Przewodniczący misji handlo- tego naukę i dąży obecnie do usunięcia 
wej Miaskow wyjaśnił Samojłowi na tych trzech Z<tpór, stojących na przesz· 
zwróconą przez niego uwagę, że 'Ilnic~ Sw1· &.tito•-radlf'ł ~v ,,, ~ n111a eh ilHi M kodzie wtargnięciu bolszewizmu do Z& 
ot~mał pieniądze te, za jakieś usługi " Hi ~8.AJ &tQ'd..l.Jil.I! wa• fm'1f.1!!E! chodniej Europy. 
polityc~e~ a nie za dostarczenie lokalu. Sowiety mają więc nadzieję, przy po· 

. KomisJa wydała ujemną opinję o sta· ............... *"''ti«-MIN"S " na k·zyz· pa~:ąłkowy mocy dyktatury nacjonalistycznej w 
ru~ spraw sowieckiej misji handlowej oęmx;„ iU!N!ltl!aM a . Il.b'.i.l!lt. · Niemczech zmiażdżyć partje środka i w 
wobec aego Miastkow został odwołany Kamienie .ii r1.- „ " 'Il • L • ten sposób usunąć pierwszą zaporę. 
a. na jego miejsce mianowano Nazarę~ na il:Oracu I poa.pa.11enll.e ZlQJOZa Z kolei liczy Moskwa na sprowoko· 
nntsa I L , 2 - wanie wojny niemiecko-polskiej, w celu W . . . . wow 6 sierpnia. !łożone na torze. usunięcia barjery, jaką. przedstawia Pol: 
87.aW 1:~5 r. Sam?]ło'Y przybył do w:ir- . . ':f:twaJąca. o~ ~łuzsz_eg?' ~~su pl~no~a . K?fa lokomot!.wr odrzuciły kamienie, ska. 

y, Y. ?'88tąp1c rueobecnego chwllo- akcJa sabo~zy~tow ukram„dch p1zyb1e- dzięki czemu uni.mięto katastroy. z boi . . . . 
W? Na7.aren1usa.. Podczas pełnienia oho- ra zastraszaJą.ce wręcz rozmiary. . . ' . . . I. a~z~ . szew1cy sp?dz1ewaJą się, 
wią~ów sze~a misji handlowej w War- z Tarnopola dmtoszą, iż ubiegłej no- O I>_odłoz~me ka~:i;e~1~ pod~~rza1~:y Jest ~e ar~Ja . 1~1ei:i11ecka zostanie. pokOJ.~ana w 
smw1e SamoJłow stwierdził iż 11 · · cy spłonęły dwie stertv zboża na i 1 , . 10-.etm pasrnch lVlikoła.J Kunowsl~1. śle- tym konfhkcie przez FrancJę ktora w 
· ' n 1 Cz „ < 

0 'Hn- dzt'wo Z'~a-·a do u tar} 1· b ł t t 'b · ' · · ' J e s t s z P i e g i e m' pozostają- ku Chahary koło Kuczkowie ua szkodę -· • ": -~~ s m.1 a, ~zy . Y o wy- :n spcso zmszczy row~ez trzeci c~yn-
CYnt na usługach sowieckiej misji han- Landesa i Kannera. Szłrndy wvnoszą oko· bąK dz1ec_1'i~Y, czy t.ez zb10dma dokona- ruk oporu - klasę oficerska w Niem· 
dlowej. ło 1,000 clolarów. • na na czyJes połeceme. czech„ 

Pozyc~e. w księgach odnoszące się do W l{rasowcach w p<lwiecie tarnopnl-
wypłat Illmcza m tranzakcje handlowe, sk_im ludność polska ufundowała. na pa
były zamasko":~mem wynagrodzeniem nuą.tkę 10-lecia „Cudu nad Wisłą" krzyż, 
z a usług 1 szpiegowskie który w dniu 17 sierpnia uroczyście po· 
wypła~nem na polecenie posła sowieckie- święcono. Ubiegłej nocy, jak stwienlzo
go WoJkowa. no, łuhowcy krzyż ten ścięli i wrzud!i 

Pewnego dnia do służbowego gabine· do rowu. Wśród ludności zapanowało 
wrzenie przeciw Ukraińcom. 

@l~!!l!l!!!!!~~!!!.!!1!!~1111!!!!!!~!1!!!1!1.!!!!!!!l!l!~~•~!llFP!l~IM""Ni?I W Dziesiątnicach w powiecie bóbrcc-
Oo ~ Nr. 1873-1930 r. kim spłonęły dwie sterty koniczyny, war 

O G L o s z E N I E • tości 4,600 złotych na szkodę hr. Jana 
Komorn_ik Sądu Powiatowego w ł~odzi, ADAM Szeptyckiego. Stwierdzono, iż zamachu 

{,~~OJ:?ZINSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy dokonała zbrcdnkza ręka. 
Kilińslnego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. W Horodence aresztowano o ds ta-
ogłasza, że w dniu 10 września 1930 roku od godz. 
10-ej r:mo. w Lodzi przy ulicy Składowej Nr. 15 wi?no ~o więzienia, :1iejaki.~go ~erezow
odbęd~i~ się ~przedaż z przetargu publicznego rn- sk1ego I Tcodol'a. Jozkowa, podeJrzanych 
chom?sc1, nalezących do firmy „Landzherger, Sitten o podpalenie dwu stert zbOŻ<l nal~żacvch 
feld 1 Redeł" i kł d · I · 1 ' • „ 
h. . • ~ . a. aJącyc 1 się z mec_rnnicznej do ks. Lubm:ir.i:rskiego. 

cblarki stolarskieJ i mn oszacowanych • · rl. LOOO. ., na sumę Między Horodenką i .Jasiedowe:m -na 
LóM, dnia 22 sierpnia 1930 r. jechał pociąg osobowy, zdążający do Za -

Komornik: ADAM LAGODZIŃSKI, leszczyk, na dwa olbrzyinie kamienie,. u-

·=···························••:• ~ey.~ ••• 

: Gl•NAZIUĄ ŻEńSICIE : • • i C. ASZCZYŃSKIEJ ! 
+ z prawami szkół państwowych • 

: UL<> ZIELORA iłlł• tf. TEL~ 2t9a00 : 

• • + Kancelar.ja przyjmuj~ podania nowych kandydatek co- • 
(• dzie~nie od .~-14. • 
• ~oczą~~k roku szkolnego 2 wrze§nia. A.. 
+I Łgzammy wstępne rozpoczynają się 3 września. V 

··~ ,. •:•••··························:• 
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Przed obrad • m1 państw rO~_niczych 
• 

jutro r'4npocznfo w Warszawie obrady 
Wie!!m k()11forencja rolnkza państw wschod 
niej i :śrookowej Europy. Dot.1d zgłoszo
no de}egacje z Bułgarji, Estonji, ]ugosła
wji, Loiwy, Węgier, Rumunji i Czech. ja· 
ko ob~erwatorzy przybędą prze<fatawi:
ciele ł l11iami.1i i Ligi Narodów. B l o l{ 
ten sł~ga od Bałtyku po 
morze Czarne i reprezen
tuje 80 milionów miesz
k a~ c ó w • Prócz Rosji i Licwy, trwa
jącej w ob~ędnym uporze i stale odmawia· 
jącej wbrew własr.ym int~resom sąsiedz
kiego współczucia z Polską, będą rep re· 
zentowane wszystkie ważniejsze państwa 

rolnicze, położone !!a szlaku Bałtyk -
morze Czarne. 

Jaki jest ceł l<onferen, 
c j i , która wywołała namiętny gniew 
Niemiec i Sowietów i kampanję prasową, 
nie przebierającą w soczystych, nie liczą
cych się ze słowami artykułach dzienni- I 
karskich? > 
I{onferencję zrodziły nie względy politycz- ! 
ne, lecz n a j ż y w o t n i e j s z e i n t e -
resy gospodal'cze państw, 
które dzięki sąsiedztwu 
mogą na licznych polach 
gospodarczo współpraco
w a ć • Wszystkie pańsbwa, biorące u
dział w kooierencji, cierpią dotldiwie na 
kryzys rolniczy, który jest źródłem i po
ezątkiem ogólnego kryzysu gospodarcze
go. Zubożenie więc, bezrobocie, katastro
falny spadek cen produkcji rolnej i ogól
~a bieda są cementem, który spoi te pań
stwa w obradach. 

Przed konferencją warszawską odbyły 
się w Rumunji narady Jugosławji, ~ęgier 
i Rumunji, będących wspólnie z Polską 
.tutorami jutrzejszej konferencji. 

Rumuński minister przemysłu i handlu 
p. Madgearu w następujący sposób wyra
zit się o zadaniach konierencji: „Rządy w 
Belgradzie i Bukareszcie uznały za nie· 
zbędne z.realizowanie wspólnej akcji c e ·, 
rem zapewnienia jak naj
sz yb cie j rolnictwa ryn„ 
ków zbytu i normalnych 
c e n , co sbi.nowi zasadniczy warunek 
rozwiązania kryzysu rolniczego". 

To są cele konferencji, wyrażone ogól· 

.itie. 
Jeśli wejdziemy w szczegóły, konferen

łja warszawska będzie radzić: 
1) nad ustaleniem bilansu handlowego 

poszczególnych państw Europy śrcdko
wej w odniesieniu do artykułów rolni· 
czych i d-0 stwi.erdzenia, w zakresie jaf<ich 
artykułów państwa te ze sobą konkurują; 

2) nad metodami racjonaHzacji i cen
tralizacji eksportu wtniczego, stosowane
mi iuż na terenie poszczególnych państw; 
jak również nad możliwością międzyn<A
r1u!owej akcji, zmierzającej w OIJarciu o 
! ~ metody do usunięcia szkodliwej lmn~ 

mencji między państwami eksportujące

'1i artykuły rolnicze; 
3) nad polityką premij wyworowych 

dla artykułów rolniczych, coraz szerzej 
stos-owanemi w Europie. 

4) nad sprawami weterynaryjnemi. 
5) naci formami wspólnej pracy państw 

~lnkzych w stosunkach zewnętrznych. 
Jeśil porozumienie w powyższych spra

ivach dojdzie do skutku, musł nastąpić 

'!ł~.godzenie kryzysu rolniczego, co wpły
nie znów korzystnie na ogólny kryzys 
gospodarczy. 

Najważniejszą przyczyną stanu kata· 
strofałncgo rolnictwa jest p r o 1 e k -
cjonistyczna polityka 
pa!1stw wysoko uprzemy
~ ł o w i o n y c h • Państwa te starają 
się ponad iH>trzebę chronić własną wytwór 
~wbS r-c!q, hamując rozwói rolnichva 

w krajach rolniczych. Typowym przy!da
dem fog-0 jest walka o realizację polsko -
niemieckiego traktatu h~mUowego. 

Drug~ przyczys1ą jest z a -
jadła konkurencja §t'lnów 
Zjednoczonych, Kanady i 
innych krair. zamorskich 
na rynku curovejskim. 
Kraje te dysponują olbrzymimi środ1mmi 

finansowo - kredyfowymi i dzięki temu 
biją gospodarczo na każdem polu, w fmż
dem miejscu europejsłde k!"aje rotn,icze. 

Tt! jcdrmk rnoi:::iahy łatwo v1?.:ńeść ·:1-
mę oc!1rnnną. Poproeru: żadnemu z pałmtv; 
eur-0pejskich1 które cierpi na niedobór pło
qów rolniczych, nic wolno się w nie za
opatrywać w krairiach zamorskich, a je
dynie µ europejskich sąsiadów. 

Dyskusja na ten temat na konferencji 

warszawskiej musi dać pełne rezultaty, je
śli nic chcemy do!)rnwadzić do katastrofy 
m~nictwa i popaść w niewol-? Ameryki. 

Czy ie szcroJ<le plany mzwiąże kon
ferencja warszaws!{a°i' N a 1 e ż y ż y
w 1 c nadzicj9, że tal<. 
Widmo katastrofy stworzy może „Cud 
Warszawy", łącząc w całość państwowe 

jednostki, idące dotąd gospodarczo luzem. 
~ q. ~ 

Niemcy i Sowiety na wiadomość o kon
ferencji oniemiały. Odzys-kawszy przytom. 
no~ć, rozpoczęły namiętn ·: kampanję, nic 
przeb.i~rajl}cą w śrnaimch i starającą się 

odciągnąć szereg pa1'r:stw od udziału. Niem 
cy zaatakowali Łohv~, Rumunję, Czecho
słc wację i Finlandję w sensie dla Polski 
wrogim. Zawtórowały Sowiety, jako naj
bardziej zainteresowane w tern, by kry-
~· M*i'ril .„ ... ,. 

zys rnłniczy się pogłębiał, stwarzał wew
nątrz painstw naprężenia, buntował ma· 
sy i rzucał je w objęcia komunizmu. Tak· 
tyka Sowietów co cio eksportu rosyjskiegł 
zboża zagranicę - poniżej cen własnych 
- ws!)iera ową taktykę szerzenia niepo~ 
koju, stwarzania niezadowolenia i pogłę· 
biania ldopotów gospodarczych. 

Namiętny ton prasy niemiecko - so
wieckiej stv.rierdza ponad wszelką wątpU. 
wość, że k o n f e r e n c j a w a r „ 
szawska była potrzebna, 
w zamiarach zbawi~nn"t, 
a w skutkach swych mo
g~ca stworzyć początelr 

tt o w e j e p o '. : i w d z i e r1 z i n ie 
gospodarczJj Europy środ

!! oWej i wschodniej. 
.Stanisław Watawski 

i IM&+• swg ·e n ,„,,,.,., 
RAUT NA POLONJI 

~~~r5E'?"T"'i--~~ 

wiązącym wzajenia1ie państwa bałtyckie 
Jedno z pism lolcwskich, wychcdząrych 

- Ryd?e, p1·zyno;;i barwny opis pobytu Pmna 
Prezydenta Ri:eczypospolitej w Tallinie. -
Poniżej cytujemy w przeki.::ułzic scenę rautu 
pożegnalnego na okręcie „Polonja" przed 
odjazdem ~ Tallina. 

(Przyp. Redakcji) 
Wielu mieszkańców Tallina nie zdawa

ło sobie zapewne sprawy, dlaczego Prezy · 
dent Polski dr. Mościcki wyjechał do sto
licy Estonji na okręcie „P.olonja", skorn 
mógł w tym celu użyć jednego z polskich 
okrętów wojennych, towarzyszących Mu 
zresztą w poróży. Na to pytanie mogli na
tomiast odpowiedzieć sobie uczestnicy 
rautu na tym okręcie, dla których oczywi
stem stało się, że gdyby Prezydent przy
był ua okręcie wojennym, nie mógłby po
mieścić na przyjęciu u siebie gości e
stoJ'1skich i cudzoziemskich, specjalnie 
przybyłych z zagranicy. Tymczasem maje
statyczna „Polonja" doskonale nadała się 
do tego celu. Przyjęcie u Pana Prezyden
ta Rzeczypospolitej Polskiej n a d ł u g o 
utrwaliło się w pamięci 
obecnych. 

Trzeba sobie wyobrazić wielki, długi i 
wysoki okręt typu tych, które rzadko przy
bij aj ą do dźwil1skiego wybrzeża. Cały 
okręt jarzy się niezliczonemi lampjonami 
elektrycznemi. W gęstej mgle wieczoru łu
na świateł „Polonji" daje obraz niezwykle 
piękny. Idziemy na górc; przez jedną z 
dwóch schodni, przybranych dywanami i 
zielenią. Dalej wąskim korytarzem, wśród 
szpaleru oficerów marynarki, wkraczamy 
wgłąb okrc;tu. Jeszcze kilka kroków -
rzut oka na posągowych wartowników -
i znajdujemy się w salonie, ud e k o ro -
wanym z p{·awdziwym ar
t y z m e m • Zaglądamy na pokład. Tu
taj tonie się w powodzi narodowych ko
lorów Polski i Estonji, w skoordynowa
nej garnie kwiatów i świateł. Po chwili 
okręt staje się ruclil!wcm mrowiskiem. 
Gdześ w górnych rejonach okrc;tu gra or
kiestra marynarzy. Nierucho.mo stoi „Po
lonja", umocowana na wielkich kotwicach. 
A w porcie, nie bacząc na niepogodę -
wielki tłum, w p a t r z o n y w o k r y 

t ą lu n a m i ś w i a t e ł „P o 1 o - - „Kapitan Drymer". Czwarty „Pułkow. 
n j ę" i w p o l s k i e o k r ę t y nik X"... Ostatecznie nie wytrzymałem. 
w o j e n n e • Sami pułkownicy, majorowie, kapitanowie. 

ą. ą. ~ Mówię więc: - „A z W a m i m a 
Prezydent Polski wita się z gośćmi. z a s z c z y t m ó w i ć ka p r a l 

Obok Niego Naczelnik Państwa Estoń- H o ł 6 w k o"."• 
ski ego. :f. ::: :,. 

- „Nie jest wcale tak źle, - mówi z Pogoda poprawia się, a wraz z ru
4 uśmiechem jego były poprzednik, p. A. wz_rast_a hu~10r posła Libic~ego. Rozpoczy 

Rei. naJą się tance, wnosząc wiele ożywieni.a. 
- „Gdyby nasz polski Gość przybył D-ochodzi godzina dwunasta. Na-

w suchy i pogodny dzie.ń, byłoby, być mo- czelnik Est-0nji zabiera się do odjazdłL 
że, zbyt sucho ... A tymczasem deszcz nie- Jeszcze chwila ożywionej rozmowy Prezy
oo urozmaił ceremonję protokułu dyplo- denta Mościckiego z Naczelnikiem Stran
matycznego ... Jest w tern pewien ur-0k, dmanem. Najwyżsi dostojnicy obydwóch 
nawet egzotyzm". pa11.stw ściskają sobie gorąco dłonie. Pre-

- „Polacy obawiają się, że pogoda u- zydent .Mościcki raz jeszcze dziękuje za 
niemożliwi calkowite zrealizowanie pro- serdeczne przyjęcie w Estonji i wyraża 
gramu pożegnalnej uroczystości. nadzieję zobaczenia Naczelnika Estonji w 

- „Chcielibyśmy urządzić tańce, - Warszawie. 
mówi poseł polski w Tallinie, p. Libicki, 
_ ale 1· a k t u t a ń c z y ć n a Orkiestra polskiej marynarki gra hym• 

estoński. 
pokładzie przy takim :/. 
d e s z c z 11" „ • 

ą. lf. ~ Dopiero około 3-ej nad ranem g~cłe 
Na pokładzie stoi grupa polskich e opuszczają „Po!onję" · Przed odjazdem 

sto11skich„ działaczy politycznych, ora; rozmawia z estońskim ministrem spraw 
dziennikarzy. W środku - dyrektor wy- zagranicznych, P· Lattikiem. 
działu wschodniego Ministerstwa Spraw - „Proszę Pana Ministra o kilka słów 
agranicznych, p. Hołóvvko, zbliża się dy- na temat „polskich dni" w Tallinie". 
rektor Polskiej Ajencji TelegraHcznej, p. - „Owszem, - z całem rndowole~ 
Starzyński, - P. Hołówko przedstawia: niem, tem więcej, że niczego oprócz rado-

- „Panowie zechcą się zapoznać ... ści \~Yr.az~ć nie mogę .. Śył pan świadkiem 
pułkownik Starzyński". przyięcia 1 przekonał się pan o u c z u -

A następnie, zwracając sfę do swoich I ci,~. c h s e r de c z n ei p r z y j a i -
estońskich współrozmówców, dodaje: n l • · • 

- „Jak widzicie, jeszcze jeden puł- - A polityczne znaczenie tallińskiego 
kownik ... Ale nic myślcie, że my wszyscy spotkania?-" 
jesteśmy pułkownikami. Ja, naprzykłacl, - „Leży ono w obustronn~'11 ctążenil' 
kontentuje się stopniem kaprala''.- DO UTRZYMANIA POKOJU WE 

Ogólny śmiech. WSCHODNIEJ EUROPIE. Mogę się pod-
- „Opowiem panom przy tej okazji pisać oburącz pod tern, co na ten temat 

zabawną historyjkę. Jestem w Minister- powiedział w rozmowie z dziemiikarzami 
stwie Spraw zagranicznych w Warszawie. minister Zaleski. Ani z jednej ani z dru
Rzecz dzieje się niedługo po przewrocie giej strony niema żadnych agresyw11ych 
majowym. Przychodzi jeden pan i przed- zamysłów. Wręcz przeciwnie, - dążymy 
stawia się: - „Pułkownik Matuszewski". wyłącznie a o u t r z y m a n i a p o , 
Potem drugi - „Major Libicki" . .Trzeci ko j a i w z a j e m n e go z b li• 

żeoia!.„ 

Następnie minister dodaje: 

Upajająca I 
Zmysłowa! 

Kusząca! 
LIL DAGOWER 

- „Nie chodzi tu tylko o zbliźenfo 
polsko - estot'iskic, - podkreśla p. Lattik, 
- Dążymy do ścisłego zbliżenia wszyst
kich pat'istw bałtyckich między sobą. Wie· 
rzymy, że nasze zbliżenie z Polską - to 
tylko jedno ogniwo w ogólnym łańcuchu. 
wiążącym wzajemnie państwa bałtyckie.. 
W tern i tylko w tern dążeniu gorącem, 
dążeniu do utrzymania powszechnego po
koju i stworzenia atmosfery przyjazne{ 
współpracy - leży sens polityczny, tal< 

w niebywałym filmie erotycznym 

„JEJ WIELKA MIŁOŚĆ" 
wkrótce „P ALA CE" 

lińskiej wizytv". -
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Nowy most kolejowy w 1 arsza 
• I ' 1e 

Dzieło pracy rąk 300 robotnikó~v 
R~poczęte niedawno roboty nad mon I tam gdzie nurt Wisły wykorzystywany 

'8.żem przęseł nowego mostu kolejowego jest dla żeglugi. 
w Warszawie posuwają się w szybkiem Nowy most wzniesiony będzie na wyso 

14 metrów ponad poziom wo-dy. 
f'ołożenie jego b~dzie 1n·ostopadle do brze 
gów, podczas gdy sąsicch1i most Ponia
towskiego ui·z~dz·ony jest nieco ~kośnie. tempie naprzód. Most ten, stanowią.cy kości 

przedłużenie linji1 średnicowej, wiodącej !El!!!l!ff" 

od wyl<>tu tunelu przez nasyp na Powiślu, 
ukończony ma być 

już na Nowy Rok. . . 
Practlje nad tern 300 robotników, za

tn1dnionych przez dwa przedsiębiorstwa, 
Z . . 

a pomoc w gaszeniu ognia 
w ręce których oddano montaż mostu. 
Roboty p:rowad.zone są 

Niemcy dziękują polskiej strraiy ogn~owej 

jednocześnie z obu stron Wisły. 
Od strony praskiej montuje si1ę tf!Z-y 

przęsła, od warszawskiej dwa. 

Niemiecki landrat ze Szczytna nade
słał na ręce starosty w Przasnyszu po
dziękowanie za pon1oc, udzieloną przy gr. 
szeniu pożaru na terytorjum niemieckiem 
tlrzez polską straż ogniową, 

Stra:i;e pożarne polskie i niemieckie 
wsv61pracnjQ z sol:::ą ,.; walce z żywiołem 
ognia, daj~c przyldad rozumnych stosun
ków sąsiedzkich na terytorjach granicz
nych. Czas robót obliczono w ten sposób, że 

obydwa te fragmenty pracy, montaż dwu 
i trzech przęseł, zakończone być mają w 
-cym samym terminie. 

---oOo--

We śnie ogarnięci 
płomieniami 

-polskiej straży granicznej Bac.1o,..-ski zau-

Praska partja ma więcej do roboty, 
ale zato łatwiejsze 

warunki transportowe. W domu przy rogu ulic Kilińskiego 
D<>wóz materjałów odbywa się tam po Lipowej w Grudz!iądzu wybuchł w nocy 
wa.le nadbrzeżnym, którego poziom jest na poddaszu olbrzymi pożar, który w oka 

. prawie taki sam, jak nasypu kolejowego. mgnieniu objął trzecie piętro. Pożar za
Inaczej sprawa przedstawia się na war- stał lokatorów pogrążonych w głębokim 
sza.wskim brzegu. Tutaj materjał musi śnie. W płomieniach znaleźli śmierć: 26 
być windowany z wybrzeża na nasyp. letnia Walerja Mistkówn.a, zbudzona bo-

Montaż nowego mostu odbywa się wiem ze snu nie zdołała już wydostać się 
przy pomocy - na razie jednegQ - do okna na skutek silnie buchających 

. - gigantycznego kranu, płorndeni, w których śmierć znalazła. 
drug.i niemniejszych rozmiarów lada Bardzo dzielnie spisał się kapral Lied 
dzień będzie ustawiony przy brzegu pras ke z 18-go pułłrn ułanów, który wraz z 
kim. Krany te, wysokości 22 metrów, szeregowym Szmidelem z 66 pułku piecho 
zdolne są podnosić jednorazowo każdy na ty porwał na rQce chorą obłożnie żonę 
dwu blokach, po 16 tonn żelaza. krawea Miętkieg-o, oraz czworo dzieci, wy 

Według obliczeń, na montaż mostu nosząc z morza płomieni. 
aużyć trzeba Mieszkająca na poddaszu obję:ym 

' 5000 tonn materjału. płomieniami żona szofera Chylińskiego 
Trzeba dostawić kolosalną ilość nitów, ratowała swe dzfoci w ten sposób, iż rzu
w liczbie 5 miljonów. ciwszy na balkon pierwszego piętra po

Części żelazne, posegregowane w od- ściel oraz pierzynę rzucała później kolej. 
Powiednim porządku, składane są na no troje swych dzieci, które w ten sposób 
brzegach. ł , · · Ch 1·, l l · 

W I . . . , . usz y sm1erci. y ms rn na wmec same<. 
_ .Yg ~Ją, ~ak ••• łamigłowk1. wyskoczyła jednak tak nieszczęśliwie, że 

i ~ tailnemi dla laika, fachowcy Jed?a~ złamała obie nogi. Przyczyny pożaru do
!Vledzą doskonałe, . co do c.ze~o nalezy i tychcza.s nie ustalono: 
jak z tego wszystkiego zrobi s1ę most. 

ważył slffadającą. się postać. 

Nie robiąc użytku z broni, strażnik 
podszedł ku skradającej siię postaci l 

stwierdził, że jest to kierownik niemiec
kiego urzędu celnego w miejscowości Wo
la-Duża, Nehring . 

Strażnik polski rozpoczął badanie na 
miejscu, lecz Nehring dawał tak sprzecz
ne informacje, że trzeba go było odprowa 
dzić do starostwa w Działdowie dla prze
prowadzeni2. dalszych dochodzeń. 

Powyższe zajście charakteryzuje do
bi,tnie zupełnie odmienną metodę postę
powania władz polskich od metody orga
nów wykonawczych niemieckich, które 
niejednokrotnie w barbarzyń.ski sposób 
odnosza sie do ka:t,dcgo, kto z takich, czy 
innych· povrndów przekroczył granice w 
kierunku Niemiec. 

Wskutek ostatnich k~tasL.rofalnych 
burz z ulcwnemi <leszcz?.mi i pioruna
mi wiele gospodar;,;tw na \Volyniu znacz
nie ucierpir.ło, bą.dź wskutek zniszczenia 
dobytku, bądź nawet utraty życia, lub 
zdrowia ich właścicieli. Ostatnio ofiarą 
burzy stał się właściciel sadyby we wsi 

Roboty montażowe wymagają posta
wienia 

ogromnych rusztowań. 

Ossa pod Kowlem, zajęty podczas burzy 
Podejrzana przeprawa przy młockarni, Jakób Hryniewiecki. Pio· 

• .run, uderzywszy w metalowe części ma-
Ponieważ montaż odbywa się odrazu na 
całej J)ł"zestrzeni mostu, rusrLtowan.ia za
tamowałyby z,egJugę na Wiśle. Wycięto je 
zatem odpowiednio w dwu miejscach, 

przez granicę sizyny, poraził śmiertelnie Hryniewickie-
W ubiegły piątek o godz. 7 wieczorem go, wzniecając równocześnie pożar, wsku

na dirodrLe Purg~łki - .Wola Duża pod tek ktfo·ego zgorzafa stodoła z narzędzia
Grudziądzem po stronie polskiej strażnik I mi rolniczemi i zapasem z-boża. 

HASŁO 
dnia 27. VIII 
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Zarąbany siekierą 
Po śmierci starego ojca w rodzin1e 

Poleszczuków, zamożnych kolonistów wsi 
Banikowce w łuckim powiecie pow~ 
stawały częste nieporozumienia, co do 
podziału spadku. Jak zwykle w tych ra~ 
zach, starszy o wiele lat od młodszego ro~ 
dzeństwa Fiedor Poleszczuk starał sie od. 
sunąć od udziału w majątku po:rostałycl· 
spadkobierców. Ostatecznie w tych 
dniach, podczas parogodzinnego sporv 
r,owstała bójka i Fiedor Poleszczuk legł 
z głową rozrąbaną siekierą. Zabójca zo
::,tał areszt'O\vanv. 

Widłami -w brzuch 
Oddawna już rnię:lzy rodziną Ostapa. 

Sidoruka, a Piotrem Gałuszką, maj~·cenli 
~·ospodarstwa swe we wsi Oranie w pow. 
Włodzimierskim, trwały zatargi sąsiedz
l\ie. Chodziło o kopiec graniczny. Wresz
cie onegdaj znalez'iono nad ranem w polu 
zwłoki Sidoruka z tkwiacemi w brzueh · 
widłami w ka~uży l~r;,vi: śledztwo napro
wadziło na ślad, że to Piotr Gałuszka, 
Wi"az z bratem swym Jakóbem w nieludz
ki sposób rozprawiii się z 11ienn'.-.-~.3tnym 
c;ą.siadem. 

-~-'9-· 

Sygnały dil-viękowe 
na kofeja~h 

Brak wiaduktów i podkopów kolej<l· 
\vych na skrzyżowaniach torów z drog3.
rai, jest powodem częstych wypadków 1 

katastrof. 
Tu i ówdzie vvięc buduje się te niezbę'd 

ne urządzenia komunikacyjne, ale jest 
ich potrzeba tak wiele na zaniedbanych 
przez ll',aborców terytorjach Polski, że 

trzebaby ogromnych kapitałów, aby bra· 
ki te w krótkim czasie uz,upełnić. 

Tymczasem powstał, jak się zdaje,_ 
szczęśliwS projekt wprowadzenia tai1J 
szych, a skutecznych ubezpieczefr. 

W ministerstwie kot?unikacji rozwa:~a 
na jest sprawa urządzenia nowej sygnn)i
zacj i świetlno - dźyriękowej na przej az
dach. Sygnały te uru~homiane byłyby 

automatycznie przez przejeżdżają.ce po
ciągi. 

W kilku dyrekcjach kolejowych odby· 
wają się obecnie próby z sygnałami. 

---0----

li PHILIP MACDONALD Prze drak 
w11:hronlony 

podłogę. - Jak pnłkownik sądzi, kto to był? - Urwała !kobiecej figurki, patrzący ujrzeli najwyraźniej wys'O· 
dla efektu i cofnęła się w głąb siedzenia. Oczy błyszcza- t lciego starzejącego się mężczyznę„. 'I'ravers rnześmiaJ 
ły jej jak gwiazdy. Czekała. sie wesoło. 

Antoni wyjął papierosa z ust. - Antoni uśmiechnął się. 
- Dufresne - rzekł z powątpiewaniem. - Teraz go z pewnoscią poznamy - rzekł. - Nie 
Mała główka blond wykonala energiczny g2st zaprze- żartuję . 

ZEMSTA DETEKTYWA 
(u THE WHITE CROW") 

czenia, aż zabrzęczały kolczyki. Usiadła ~powrotem na fotelu. Twan jej, szyja i de· 
allł:o.ryzowany przekład Janiny Sujkowskiej. k lt pł ł :.1; • 1·1 t ' 

- Nie, pułkowniku! - zaśmiała się nerwowo. - -o o .rnę Y ~c.z.ną ac i rn ną różowoscią. Rzekła tro-
lliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiNii"rii-.m-7i"5iJ-~ Przewidywałam, że pan wymieni to nazwisko. Samabyrn chę zadyszanym głosem: 

się zresizła nie dziwiła, gdyby to był on. Ale to u i e - Jaki pułkownik sympatyczny !„. N'O, więc, . po-
Wreszoie .A'llrtoni zabrał głos. była jego "wysokość sekretarz! - Zaczęła się znów ze- wiem, co było dalej„. Więc ten fa.„ - ten pan przyłą-

n-.-.J ślizgiwać z fotelu, przytrzvrnuJ· a_c się smukłeń·(i ])al11sz- czył się do moich dam. Wtedy we mnie wstąpiło życie. 
- ..!;" i~ewszystkiem muszę zaznaczyć, że może pa- J 

.4 mówić zwpełniie 'SWobodnie w obecności mego szwairra. kami szerokich, obitych skora porecz/· -- Kto.~ inny. Nie spuszczałam z nich oczu. Nic takiego nie było, tyl
r ~ Ktoś, k o g o J'uż }Jrzedtem" widzia1arn. I :o w biurze. ko„. 'l'en jegomość zs.bawił tam może z pół godziny. Ale 
A an mi również pomagał. Nie wiem, co pani zdziałała 
'łle jeżeli to, czego się spodziewam, to państwo we dwo~ Antoni pochylił się ku przodow;. - poc~yliła się znóv~ l,n1: przod?wi -:- za.ni~11 ·wys~erH, 
je dokazaliście w~ęcej, co się tyczy rozwikłania tej spra· _Któż to tRki? 21·0 .. Jlt J~dną rzecz., S1~az1ałam, si11chaJąc Jeanem uchem 
unr „ czt Soo"-.ł d y d p ,_ ·~ ł .„ . ,, .., 

0
.1- vk· m:~o kawalera, 8: sleaząc drugiem tam.tych troje. -Nag11J 

~„ ~z. ery . 'V an ar Y· - Uśmiechnął się u- anna r0.~i.,.ąsnę.a pono:vnL. Je"~1'~ 0 : 0 '· :·0·,. . l'llOJ chudeusz skierował mvagę stn,zeJ damy na CllŚ w 
pl'ZeJmie. - Widzę, że chce mi pani COŚ powiedziećł - vVłasme to, pułkowm1;:u, L.e me \\7iCD1 ! l'tlC .\\'lem.„ o·;~H sali' 1\tro'n,1'ł cos' d·o '1. - i c·~ l"'. <· • n "ł cn·-·cham R 'adł . od . k 'l . '7 nr l • l - . 1. .„ I . e-<-U- • .lH. •.• '1eJ - 1<'9.'"' ,1a CO.:i iłSKc.Zy\,,t. 
OUł. • - OZSl Slę Wyg 'llle W rzes e i zapalił Llal'az, zaraz... VI lCIZia1Hl11 g'O Cl\~;a lv.zy W 0ilil'Z8. LJ'.l i\~,;;;- u·) 11" n 'l'ar·cJzo się o·h;\"J.ła a O t,---' ';: 1- • t· .-, n 

d l d •• - · , • „„ , , n , uivzasEin, ,oizys a'< . .., z papierosa. ym razem w y c i o z n c e g o - · - . t · · · ł k · · 1 · · pod J I -
n-. OdL'- B'· .„? ·-n·~·-·-l J-.. 1 •.• . c-- - 1 JCJi"Ozargn1e111a,?1ęgną rę-ą,.zas1e>1~1 a: ,mes.· avześmiała Siię dźW:iAJ"'?:nym, srebi-zystym śiniechen1 . - I!1es- owe„i. - .'...:o.1J.~(La. os~10 -... J•L011l. .:."-I ·:i- „ -· ' · ~ k , k 1 „ . <: . , 

..,~~ 1 · . ·~ · łn , 1 ,_, , .. , ... „ _; . . ---„ ,, JJ0,.c~ownie Ja. ąs oper„ę czy papier . ..,tarsza aa.I;:;;i. 
- Dzi,,_i,,; Bogu!-Gdyby mnie pułko.wnik dłużcJ· p1·ze- •0 Jego 1)1„ecięa. g"if'.JOn.a z.uai""Lc .. ,a 11r.w„·:Snl . ro 11rwiała r. nim nicz oo ·„ d · · ; 

?"" " "' k N'" , i,,,t ., ·:" 1-'n~ ,; . ;„.; •. d,. ·:. ·,,.i ·~·, 1 - ~- «. ~ . , e,,; 111.__ PO' eJrzewa.iąc, a n1a.a 
Cmymał, chybahym pękła. - Przesunęła się jeszcze ~ J_ a -· . k .P 2 •11•'::vrL.l G"":'k.u .. c,: '"~-' L·O ?/ .o, . "!"-' czvla~a. Po kilku minutach sta;_·y zabrał SlQ - . --· 

bardmej na brzeżek fotelu i sypnęła potokiem ha.mowa- lC)~w~ie ~ędzic się mo~na ZOi'Je::;to·iv<"::.: p:>(ilng ozlc;nilHJ.. · - Jaki ona miała wyraz twarzy w frakcie czytmii~ ~ 
nych dotąd słów. - Więc poSiZłam tak jak mi pan po· lJ'O'.l, „e -- - nrzerwał Antoni. 
wiedział, zabierając ze sobą potmlnego partnera. Lines- ~ Co chyLa ~~c? --:- i:c,·.·t~rzyi rr€:.~ko. Ai:ton:. . - ~ Zwyczajny„. Raz tylko wytknęła doln:} szczękę.~ 
Bowerówna była z jakąś drugą kobietą, pewnie jaką. po- \~ ZiTe:.zyła ku!1Gr"11, cl.:~1c:w~1<:Ll i~E::o;1a1 1, p1·zec1~-1 o, tak„. A potem schowała ·papiE:l.' do .torebki. 
tentatką.: dama w średnim wieku, białe włosy i t. ci.; bmi dv:ic:TiD.. ?0Si~ic;:11i. sr:kilrn'.i ;;;st~3<'.ec::;;l~am1, I _ O której ów nieznajomy opuścił restaurację? 
twarz młoda„. Więc ja i mój kawaler-jedliśmy i tańtzy- - Cnyu:c, :.;e t2n rn;.e1E:.lk n i e istnieje - i Niebieskie oczy skryły się pod powiekami. 
li. naprzemi:any. S t o s o w n i e do przestróg pułkow- A1it::mi pocbi0i•! glov;ę . - Pewnie około wpół do pierwszej - padła odpu. 
ndm, starałam się być jak najmniej wid'Oczna. Jestem - Ale może się pani omyliła? 1\loże to był l:to in· wiedź. - Tak, musiało już być po północy„. Po jego 
pewna, ż-e Mavis nie zwróciła na l1Ulie UfVagi„„ Otóż od· ny? wyjściu damy zabawiły jeszcze z kvrndrans, p·oczem sta· 
b~ło_ się to ,-ysz~slko całkiem zwyczajnie i już zaczę-. - Absolutnie nie, pu1kow~1iku ! Takiego człowieka ra odjechała taksówką, a Lines-Bowerówna„. , 
łom~ si1ę n~1dz1c, kredy nagle coś się zrobiło. Oczy wys2- się n i e zap.o mina. :Bardzo długi i bardzo chuJy.l - Dokąd się udała'? - przerwał gorączkowo Au-
ły m11. na wierzch i nastawiłam u~u. Do moich dam przy- I ma sztywne nogi. O takie. - ZerwaJa sie 2 fotelu i z·1- toni. 
łączył się jeden jegomość. - Zsunęła się tak bardzo na demonstrowała ruchy omawianego osobn'°ika. Pom!mo (d, c. n.) 
skraj fotelu, iż zdawało się, że lada chwila zjedzie na krótkiej, powiewnej sukienki i drobnej lecz bardzo 
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KlłONIKA 
SIERPIEŃ, 

śRODA 

DZIS: 
Prz. rei. sw. Kazim 

JUTRO: 
Augustyna -·-
Ws. słońca g. 4 m. 52 
Zachód • g. 18 m. 35 

Osobiste 
Komisairz Okręgowego Związku Kas 

Chwych Województwa Łódzkiego i _Ka
sy Chorych miasta Lodzi, p. EugenJ usz 
Lopuszański, powrócił z urlop~ wypo
czynkowego i w dniu w~raJszym w 
obu wymienionych instytucJach rozpa
czał urzędowanie. 

Komunikat 
Zarząd Oddziału Lódzki~go ~olski~

JO Czerwonego Krzyża prosi . naJupr~e~
miej PP. Właścicieli względme admm~
stratorów domów, którzy nie uskuteczrn
li dotychczas zbiórki ofiar na listy ro.ze

· słane przez tutejszy Oddział P. C. K. w 
;pierwszych dniach czerwca r. b. z powo
du Tygodnia P. C .. K.' .o łask~we. prze
•prowadzenie tej zb1ó~ki obecm~ i zwrot 
.nadesłanych list do biura Oddziału P. C. 
.K. (Łódź, ul. Piotrkowąka Nr. 96) do 
dnia 15-go września r. b. 

Zarzątl Oddziału Łódzkiego P. C. K. 

Na ćwiczenia 
Od dziś do soboty włącznie winni sta

wić się do PKU-2 (Jerzego 2) rezerwi
ści roczników 1906, 1905, 1902, 1904, 1901 
l 1899 zamieszkali na ~erenie komisarja
tów policji 1, 4, 6, 7, 10, 12, 13, 14. 

Stawiennictwo dotyczy rezerwistów z 
piechoty, kawalerji, samochod~w pance!
nych, służby intendentury, słuzby zdrowia 
i żandarmerji. 

Pozatem winni stawić się w tym okre 
sie wszyscy rezerwiści, . którzy. mi~li .od
być ćwiczenia w ro_ku. ub1~głym l 7 Jakich
kolwiek przyczyn cw1czen tych me odby
ili. 

Do PKU należy stawić się o goaz. 10 
rano i przynieść ze sobą tylko książeczkę 
wojsko.wa. oraz kartę „mob"• (b) 

Powrót prezesa ~ądu 
Okręgowego 

W dniu wczorajszym po\vrócił z urlopu 
~poczynkowego i objął urzędowanie pre
zes Sądu Okręgowe20 w Łodzi, p. Bełż.vń-
'k\. {s) 

Aresztowanie· zwyrodniałego 
starca · 

W dniu wezorajszym, z polecenia sę
dziego śledczego na powiat łaski, został 
aresztowany 62-letni Kacper Wojtyniak, 
zamieszkały w Pabjanicach przy ulicy Fa
brycznej 14, pod zarzutem utrzymywania 
intymnych stosunków z wychowanką swo
ją 12-letnią Ewą H. 

Wyrodnego opiekuna, przewieziono do 
todzi i osadzono w więzieniu przy ulicy 
KQpernika. ,(P) 

Nocne dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następują.ce apteki: 

L . Pawłowskiego (Piotrkowska 307), S. Ham
burga (Główna 50), B. Głuchowskiego (Naru
towicza 4), J, Sitkiewicza (Kopernika 2), A. 
'Charemzy (Pomorska 10), A Potasza <Plac Koś 
<:iel.ny 10'). (p, 

-· 

1111111111111111111111 
Spółka Szewców 

w Łodzi, 

pl. Piotrkowska 79, tel. 158„38 
poleca: 

„HASŁO" z dnia 27 sierpnia 1930 ro.Im. str. s 

'Diecezja Sand.Omierska 
otrzymała nowego Pasterza w osobie J. E. Ks. Biskupa-Nominata 

Włodzimierza, Bronisława Jasińskiego 
Nowy Pasterz diecezji Sandomier- Śy.'ięcony na kapłana. Odtąd rozpoc~ęł~ du~zpa~ters~ie w Aleksandrowde Kujaw.. 

skiej urodził się we Włocławku w dniu się Jego dalsza praca naukowa, ktoreJ skiem i Kah.szu, a od r. 1899 st&n<>witllm 
12 cze1-wca 1873 roku. Po ukończeniu rezultatem było uzyskanie stopnia kandy prefekta szkół i rektora kościoła po 
szkoły realnej we Włocławku, wstąpił data św. Teologji w Petersburskiej A- Bernardyńskiego w Kaliszu. 
tamże do seminarjum duchownego i w kademji Duchown~j. Pra;gną~ prac~w~ Niezależni~ od pracy kapłańskiej i 
dn. 13 października 1895 r. został wy- na szerszym terenie, obeJmUJe placowk1 wychowawczeJ, Ks. Jasiński rozwija oiy-
~~~~lll!!!!!!~~~~~~!!!!!!!!~~~~~l!!!!!!!!~!l!!!!!l!!l!i'!l!l!!!!l!!l!!!~ll!!l!!!l~~!!!!!!l!i!!!!!ll!l!!~!!!!l!ll!l!I!!!!!!!!!!!!!!!!~ wioną działalność na polu społecznem. 

Ni~~ w Ka}iisz1:1 w~iejsze&'? przedsi~ 
wrzuęc1a w teJ dz1edzllllle, w ktoremby nie 
zaznaczyła. się jego ręka. W 1905 r. bie
r1' czynny udział przy or_gamzowaoiu 
szltolnictwa polskiego. On też zostaje pre
fektem 1 Polskiej Szkoły Handlowej i Jl8 
tym ważnym dla Kościoła i narodu po
sterunku pozostaje aż do czasu wojny 
światowej. Dzięki niemu powstają w Ka
liszu wspaniał„ gmachy dla polskieh 
szkół; męskiej i żeńskiej. 

Konstantynów· zabiega 
o przyznanie subsydjum na prowadzenie robót 

publicznych 
Magistrat m. Konstantynowa znalazł całkowitego przerwania· tych prac, w dniu 

się w ostatnim czasie w nadzwyczaj kry- onegdajszym magistrat m. Konstantynowa 
tycznem położeniu finansowem. Ponieważ zwrócił się do urzędu woj. w Łodzi z proś 
na terenie m. Konstantynowa są prowadza bą o przyznanie subsydjum. Kwestja udzie 
ne roboty publiczne, przy których znalazło lenia magistratowi m. Konstantynowa po
zatrudnienie 400 bezrobotnych, a z powo- życzki zostanie w dniu dzisiejszym rozpa-
du braku funduszów zachodzi możliwość trzona.: .(w} 

--000-

W 1904 r. zakłada Sodalicję Pań, a 
potem inne stowarzyszenia religijne. 

Popłoch na Stare01 

Obok tej pracy przez 12 lat pracuje 
w charakterze notarjusza filji Włocław
skiego Sądu Biskupiego w Kaliszu. 

Ml•es'cJ•e Woj.n-a światowa rujnuje to miasłx>. 
Teren pracy Ks. Jasińskiego także s.ię 

Obława na handlarzy ulicznych 
W ciągu dnia wczorajszego funkcjo- kupujących patentów. 

narjusze P. P., naskutek zarządzenia sta- Jednocześnie odbywały się inspekcje 
rostwa grodzkiego, dokonały formalnej stanu sanitarnego straganów ulicznych, dla 
obławy na różnego rodzaju przekupniów ustalenia, jak się pr?:edstawia kwestja prze 
ulicznych, domokrążców i t. p., nie opła- strzegania przez właścicieli straganów za
cających żadnych podatków, oraz ni ewy- rządzeń władz sanitarnych Łodzi. ,( s) 

-<=>---

Likwidacja strajku 
na Polesiu Konstantynowskiem 

zmienia. Władza Duchowna przenosi go 
na stanowisko proboszcza i dziekana do 
,Konina. Tutaj wskrzesza i rozwija szko
l~ handlową, zostając także jej dyrekt.o
rem, a w 1916 r. organizuje dla nauezy· 
cielstwa powiatu konińskiego i słupeckie
go kurs pedagogiczny. 

Nie obcem mu też - życie politycz,. 
ne. Społeozeństwo ziemi Kaliskiej obda
rza go w 1918 r. mandatem członka Ra
dy Stanu. W tym jednak czasie Władza 
Duchowna przeniosła Ks. Jasińskiego na 
stanowisko proboszeza i dziekana do Pio
trkowa Trybunalskiego. Tu gruntownie 
restauruje kościół farny ,zakłada liczne 
stowarzyszenia rełigiijne i kieruje niemi, 

W. związku z wybuchem strajku robot 'je zawodowo starych wykwalifikowanych współpracuje w stowarzyszenia.eh. kultu
ników, zatrudnionych przy robotach na robotników i obniża im płace, niestosuje ralno-oświatowych. 
Polesiu Konstantynowskim, w dniu wczo- się do cennika. ""' 'l~·'~ w 1915 r. mianowała Władza Duchow 
rajszym do wiceprezydenta dr. Wielińskie- Konieczność obniżenia zarobków robot- na Ks. Jasińskiego kanonitkiem _ h{)'ll()oo 
go zgłosiła się delegacja robotników za- n~kom firm~. I. Tyller tłumaczy tern, iż ma .rowym Kapituły Kaliskiej, a następnie w 
trudnionych w firmie Tyller, a należących g1strat obmzył kosztorys ofertowY. na robo 1919 r. kanonikiem gremjalnym tejże 
do związków klasowego i związku „Pra- ty o 3?%· . . .kapituły. W roku 1921 Oj~c św, mia
ca". .Wiceprezydent wysłuchawszy postula- nował Ks. Kanon~ika Jasińskiego swym 

Delegacja zakomunikowała vice-prezy- tów i. zarzutów delegacji, zaprosił telef-O- prałatem domowym. 
dentowi o strajku i przedstawiła całokształt nicznie na konferencję przedstawiciela fir- Przy nowym podziale terytorjalnym 
jego przyczyn. my Tylłer, który po dłuższej dyskusji imie :Kościoła w. Polsce dekanat piotrkowski 

Przed przystąpieniem do pracy firma niem firmy zobowiązał się podjąć bezpo- wchodzi w skład diecezji Lódzkiej, 
Tyller zażądała od robotników podpisania średnie pertraktacje z robotnikami, zwró- Najdo.stojn.iejsa;y Pasterz Diecezji tej 
deklaracji in blanco, a o warunkach pracy cić wzięte deklaracje i w miarę możności odra.in powołał Ks. · Prałata Jasińskiego 
robotnicy dowiedzieli się dopiero przy uwzględnić wysunięte przez robotników żą- na radcę Kurji Biskupiej, a następnie 
pierwszej wypłacie po 2 tygodniach pracy. dania. (p) l'ektora w Łódzkiem Seminarjum Du-

Pozatem firma I. .Tvller dyskwalifiku- chownem. --<:„-- Wkrótce zostaje Ks. Rekt.or Jasiński 

Zabójca Małkowskiej 
przychodzi do zdrowia 

po'1rołany do Kapituły Katedralnej Lód.z. 
k.iej i na stanowisko sędz.iego w Sądzie 
Biskupim. 
· Pracują-0 w Semina.rjum Duchownem 
nie zapomina o pracy społecznej. Umiło
wawszy szczególnie pracę nad inteUgen-

Jak nas informują lekarze w szpitalu goją. Nle może on jednak \'fiele mówić, cją, kontynuuje ją także w Łodzi na sta-
małż. Poznańskich, stan zdrowia morder- gdyż szczęka przestrzelona jeszcze się nic nowisku prezesa Towarzys.twa Kultury 
cy Stanisławy z Niemierzyńskich Małkow- wygoiła i boli go za każdym wypowie- Ka.tolickiiej. 
skiej, posterunkowego Bolesława Jankow- dzianym słowem. Dużo pracy wkłada redagując przez 
skiego znacznie się polepszył. Jankowski Cierpi on jeszcze na wstrząs mózgu, rok „Słowo Katolickie"., 
wczoraj po raz pierwszy wstał z łóżka i tak, że władze policyjne nie mogą go jesz- Wyśmienity mówca i głęboki znawca 
przez kilkanaście minut spacerował o włas cze przesłuchać. W razie powrotu do zdro duszy ludzkiej, gdzie przemawia, za. 
nych siłach. wia, Jankowski stawiony będzie przed chwyca i porywa ·tłumy. Wybitny k.on· 

życiu jego, już nie grozi żadne niebez- Sąd, przed którym odpowiadać będzie z1 ferencjonista głosił nłlu.ki rekalekcyjnt 
pieczeństwo, gdyż rany szybko i dobrze się popełnioną przez siebie zbrodnię. (p) prawie we wszystkich ważniejszych mia. 

·-- - -·0 stach polskich. Ogłosił drukiem szwe.a 

W lk k t h dl pierwszorzędnej wartości prac. 

a a '7f po ą D~"lll an e01 Ojciec św. Pius XI uznając, że na 
lf,4J J sieroconej stolicy biskupiej w Sand om· 

Sacharyną rzu twórcze i organizacyjne zdolności 
prał. Jasińskiego w całej pełni będą 
g-ły się rozwinąć, zamianował go bis 

Likwidacja fabryki w wieluńskim pem ordynarjuszem djecezji SB.11domi 

Władze policyjne i skarbowe otrzymy·· I śledztwo ustaliło, że Cukier produkował skie~kmaamy J E Ks Biiskupowi No 
wały wielokrotnie d~niesie?ia, że z Wient I sa.c~a;ynę ~ wyi;iajętyn; lokalu na przed- natow.i szczere i ~~e życzenia. „ 
szowa, czy przez \V1eruszow, nadchodzą m1escm Wieluma, zas wypr~dukowaną !multos annos". 
do Łodzi stale transporty sacharyny. sacharynę w pastylkach rozwoził przy po- t 

Prowadzone w związku z tern docho- mocy niejakiej Klar);'. Rogowi~zówn~ z 
dzenia rzuciły podejrzenie n.a jednego z Kypn~, pr~yczem Cu.k1e.r obsług!~ał P1otr
kupców piotrkowskich, Mordkę Cukra, któ ~ow i Łodz, Rogow1czowna zas inne oko
ry często jeździł do Wieruszowa, i stale hce. 
przywoził do Piotrkowa walizy o niezna- Aresztowana Rogowiczówna nie przyz-

__ _.Cl,__ __ 

Jedyny w Łodzi 

KÓRY - HURT i DETAL 
nej zawartości. nała się do rozpowszechniania sacharyny, 

Zarządzona w dniu onegdajszym rewiz- jednakże przeprowadzona u niej rewizja da 
ja bagażu Cukra Mordki na stacji w Piotr ła wyniki obciążające Rogowiczównę. 
kowie dała nieoczekiwane wyniki, okaza Oboje przytrzymanych osadzono w wię 
ło się bowiem, iż przywieziony do Piotr- zieniu do czasu przeprowadzenia gruntow
kowa transport zawierał kilkadziesiąt kilo- nego śledztwa, zaś znalezione zapasy sa-
gramów sacharyny. charyny zakwestjonowano. l(s)1 

wars:rtat reperae;yjn_y finnJ „Rad.jo Splea
d.id", Piotrkowaka il, ..,- .podwórze,.. .tele
fon 159-Cn, naprawia: .ałwc:Jtawld, , głbi
niki, ak11nndno.y, P.~a. b. t-.Hn 
kosz.tern _911:raty na.~. Iajteń
Ae l!iródlo ! ~esowauie ałaclume 
q>llto 1 d. - r..dowaah ałl:-•łato 
tylko 1 zł. 

Przeprowadzone w. dalszym ciągu 

' 
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POSADY ZA PIEN-1 -ĄDZ 
6 pracowników kolejowych z sekretarzem zawiadowcy stacji 

Łódź Kaliska 
' 

p~ze~ Sądem Okręgowym w Łodzi 
W ko.'ńcu 1929 roku dyrekcją kolejowa 

IJI Warszawie została powiadomiona, że 
o:ia atacJi kolejowej Łódź - Ka1hka 

dzieją się nadużycia, 
ttórych dopuszczają się wyżsi Ui zęd11icy 
tejźe stacji. Przeprowadzone dochodzenie 
dyscyPlinarne ustaliło, że nadużyć tych do
puścili się sekretarz zawiadowcy stacji 
Łódź - Kaliska Kazimierz Mogilski, ma
szyniści kolejowi Leon Sasin i Piotr Leten
s11:tajn oraz urzędnicy kolejowi Stefan Fryś, 
Rmlolf jenc:z i Mieczysław Gergowicz. Prze 
stępstwo wyżej wymienionych polegało 
na tern, że proponowali oni różnym oso
bom starającym się o pracę na kolei, po
sady, · za które żądali od każdego kandy
':111~& 

po 600 zł. 
Ponieważ podczas dochodzenia dyscy

płinarnego wina Mo gilskiego i jego wsi;>ól 
ników została stwierdzona niezbicie, spra 
Wł ta została skierowana do Urzędu Pro
kuratorskiego przy Sądzie Okręgowym w 
Łodzi. 

W toku śledztwa ujawniono, że Mogil
ski wraz ze swymi kompanami pobrał od 
niejakich Reksa, Odżywolskiego, Michało
\\ icza, Szmidta, Kazimierza Skunka, Lud
wika Skunka, Wieczorka, Romarłskiego i 
Szwarcbacha po 600 zł. od każdego zaś od 
Pawlaka 500 zł. Przyjętych w ten sposób 
pracowników, Mogilski przydzielał do 1M 
nych wydziałów, przyczem byli to 

ludzie niewykwalifikowani 
i aby j~go władze przełożone nie zwróciły 
na to uwagi, Mogilski ukrywał tych kan
dyd<lt1'iw i nic umieszczał w Iistar.11 perso-
nalnych. · 

Ustalonem zostało również. :!e Mogil
ski mimo swej skromnej pensji 

prowadzii hulaszczy tryb żyda, 
przebywając bardzo często w nocnyc.i1 lo
kalach coraz to z innymi kobietami, a 
nadto w tymże czasie kupił sobie samoch6d 
i motocykl. 

Badani w toku śledztwa oskarżeni za 
wyjąikiem Sasina nie przyznali się do wi
ny, przyczem .Mogilski wyjaśnił, że w tej 
całej sprawie jego udział ograniczył się do 
tego, iż jako prezes związku ·chciał zllkwi 
!ować tę aferę. 

Sprawa ta w dniu wczorajszym znalaz
ła sii;; na wokandzie Sądu Okręgowego w 
Łodzi. . 

Na ławie oskarżonych zasiedtf: 34-łet-
11i Kazimierz Mogilski, sekretarz stacji 
Łódź - Kaliska, 36-letni Piotr Lebensztajn 
pom. maszynisty kolejowego, 36-letni 
Leon Sasin, pom. maszynisty kolejowego, 
~ffb+g 

Nowe lotnisko 
w Kaliszu 

Staraniem wojewó"dzkiego komitetu 
L. O. P. P. w Łodzi powstanie w najbliż
szym czasie nowe lotnisko w Kaliszu. 

W tym celu przez specjalną komisję wy 
hrany został już teren pod budowe i w 
iedługim czas.fe rozpoczęte będą • prace 

;ygotowawcze. 
Lotnisko to zbudowane zostanie wedłua 
1oczesny~h wymagań awiatyki i wJPo~ 
')ne będz1t! w cały szereg najnowszych 
byczy technicznych. (w) 

Smiała kradzież 
w śródmieściu 

36-letni Stefan Fryś urzędnik kolejowy, I Oskarżony Mogilski do winy się 
38-letni Rudolf Janez - zwrotniczy i Mie- nie przyznał 
czysław Gergowicz lat 38 - instruktor i wyjaśnia, że l1a lawie oskarżonych zna-
kolejowy. lazł się dlatego, iż w swoim czasie przy 

Rozprawie przewodniczył sędzia Ko- czynił się do wykrycia nadużyć na stacji 
złowski w asystencji sędziów Halickiego kolejowej Łódź - Kaliska sięgających kil
i Bondikowskiego. Oskarżał prokurator kaset tysięcy złotych na szkodę Skarbu 
Chawłowski. Państwa. 

Obronę wnosili adw. adw.: Kon, Lil- Następnie Mogilski zeznał, że Sasin 
ker, Kobyliński, Forelle, Jasieński i apl. bardzo często zwracał się do niego i pro
adw. Stykgold. tegował na posady swoich znajomych, o 

bo rozprawy wezwano 46 świadków. ile mógł, to . 
Po odczytaniu aktu oskarżenia przewod prośby Sasina uwzględniał, 

niczący przystąpił do sprawdzenia· persa- lecz od Sasina nic brał żadnych pieniędzy. 
nalji oskarżo_nych, poczem pierwszy ze- Sasin robił to wszystko bez jego wiedzy i 
znaje Mogilski. na jego rachunek. Dopiero kiedy kandy-

Protest społeczeństwa łódzkiego 
wobec ·zakosów niemi~clf ich na granice . Polski 

W dniu dz.isiejszym, o godz. 7-ej wie- 1 stra terenów okupowanych Rzeszy, Tre
czór, w siedzibie Związku Obrony K.re- viranusa. 
sów Zachodnich, przy Al. Kościuszki 53, W posiedzeniu wezmą udział przedsta
odbęd~ie się posiedzenie komitetu pro- wiciele zrzeszeń zawodo-fłych i społecz
stacyjnego, który przyg-0towuje gremjal nych, Izby rzemieślniczej, cechów, orga
ny protest przedstawicieli społeczeństwo · n~acyj byłych wojskowych i t. d. (s) 
łódzkiego przeciwko wystąpi~niom mini-

--0'~--

KĄCIK RADJOWY 
ODCZYTY I FELJETÓNY. I lać będzie przez mikrofon kierownik wydziału pro-

Ciekawy djalog nadany zostanie dziś w środę, pagandy „Polskiego Radja" - p. Wacław Frenkiel. 
dnia 27 b. m. o godz. 19.20 p. t. „Szary piechur , Wieczorem, feljeton, pośwircony wynalazczości i 
czy malowane dziecię". Z djalogu tego prowadzo- pomysłowoici ludzkiej, wygło!i red. Bernard Szar· 
nego między „cywilem" · i wojskowym, dowiemy litt. 
się, jaki rodzaj broni jest ważniejszy. Piechota, TRIO RAPACKICH PRZED 111IKROFONE~1 . 
.czy kawalcrja. Dzisiejszy kwadrans literacki po- Jak już przed kilk!lma dniami dono5i!iśm;, iwitl 
·święcony został twórczofri Tomasza Manna. Wie· na trójka artystów Halina, Adam i Wincenty H lJ>:'•'

czorcm o godz. 22 naczelnik wydziału prasowego cy, Hnnll przed .tnikrofonem stacji stołeczm•j dzi! 
Min. Spraw Zagranicznych - p. Leon Chrzanow· w środę, dnia 27 b. m. o godz. 18.00 i wykonJJ'} ~on 
ski mówić b~dzie na aktualny temat międzyparo· cert muzyki lekkiej. Usłyszymy szereg p:.o:.imek, 
dowego porozumienia rolniczego, powstajocego z które Rapaccy śpiewają obecnie na scenie t••:Jt.-u 
inicjatywy Polski. Jutro, w czwartek po południu rewjowego „Morskie Oko", desząc się cłuicm po
z cyklu odczytów turystycznych wysłuchać warto od- wodzeniem. świetna trójka dosko'1ale :·wana Mn· 
czytu niestrudzonego propagatora turystyki D0 ra nowi nowy mały l:espół revellersowy, który nie 
Mieczysława Orłowicza, który mówić b~dzie o war· ustępuje pod żadnym względem zespolum z~i;ro11icz 
tościach Wołynia, jako terenu turystycznego. Rów nym, a nawet być może przewyższa je kultu~ą i fi· 
·nieź juro o godz. 19.20 porad technicznych .:Udzie- nezj, wykonania piosenek. · 

DiWIĘKOWY KINO-TEATR 

MIMOZA 
ul. Kilińskiego 178 -I Dziś i dnł następnych 

film dźwi~kowy, p. t. 

„Pieśń żywiołów" 
~ ~ 

W rolach głównych: 

Gary Cooper, Lupe Velez~ Louis Wołbeim 
„ - - „ -Początek w soboty, niedziele i święta o godz. 3.30, w dni pow 

szednie o godz. 5.30, 7.30, 9.15, 

NASTĘPNY ,,Prawo M4Pi'ża" w rolach głównych: 
PROGR_AM: .,; Bille Dove i Rod La Rocque. 

CO USŁYSZYMY DZIS 
.PRZEZ RADJO 

Ili 
(skrzypce) (tr. z W-wy). 1) R. Schumann: 
Sonata A-moll na skrzypce i fortepian - UJ 
Allego, b) . Larghetto, c) Vivace-. 2) Francoeur: 

Wczoraj w godzinach rannych, do- P.i;tOGRAM ROZGLOgNI LóDZKIEJ 
a d~mu przy ulicy Wólczańskiej 41, „POLSKIEGO RADJA" 
zątaJ_ąc klatkę schodową, zauważył, Czwartek, dnia .'!8 sierpnia 1930 r_ 
drzwi prowadzące do mieszkania Ru- ŁóDż: 11.58-12.05 Sygnał czasu z W-wy i 

Nuchema są otwarte, mimo, iż ro- hejnał z Wieży aMrjackiej w Krakowie. 12.05-
R 'd · 13.15. Muzyka z płyt gramofonowych. Gramo-

"la p. · znaJ UJe się od kilku miesię- fon i płyty z f. A. Klingbcil, Łódź, Piotrkow-
na letnisku. ska 160. 13.15-13.20. Odczytanie programu 
Zaciekawiony, wszedł do mieszkania dziennego i repertuar teatrów i kin. 13.20-
. zauważył wielki nieład, co wskazj~ 15,50. Odczyt p. t. „Wołyń, jako teren turysty-

gospodarkę złoczyńców. czny" - wygłosi p. Mieczysław Orłowicz (tr. 

d 
z W-wy). 16.15-17.10. Muzyka z płyt gramof. 

omiona policja wszczęła <locho- (tr. z W-wy). 17,10-17.25. Komunikaty L.O.P. 

daci nie o trzy mali pc1sac1, Sasin przyzna) 
się, iż pobrał od nich pieniądze, wogólf 
Mogilski składa wszystko 

na karu Sasina 
i zawiadowcy stacji. 

Zkolei Sąd przy 
oskarżonego Sasina, 
wania, którego, na 
Mogilski 

tępuje do badani~ 
podczas przesłuchi
wniosek prokuratora 

został wydalony ze sali. 
Oskarżony Sasin do winy nie przyzna! 

się i wyjaśnił, że zeznanie jego w policji 
było złożo11e poci groźbą, przyczem oświad 
cza, iż jest nerwowo chory i prosi Sąd o 
niezadawanie mu pytań, gdyż nie będzie 
mógł odpowiadać. 

Wobec tego przewodniczący Sądu od· 
czytał zeznania Sasina złożone u sędziega 
śledczego, z którego wynika, że Sasin fak
tycznie dostarczał kandydatów na posady 

za opłatą 600 zł. 
od każdego i pieniądze te oddawał Magii• 
ski emu. 

Oskarżony Lebcnsztajn nie przyznał 
się do winy i wyjaśnił, , że 'V swoim cza
sie zgłosił sfę do niego Reks, którego 
skierował do Sasina, aby mu wyrobił po
sadę, otrzymał pewnego razu od dwóch 
kandydatów pieniądze dla Sasina, które 
miały być na kupno mieszkania. 

Pozostali oskarżeni również do winy 
nie przyznali się f nic nowego do sprawy 
nie wnieśli. 

Następnie Sąd przystąpił do badania 
świadków. . 

Zbadani na przewodzi~ s~clowym śwfad 
kowie poszkodowani zeznali, że starają(' 
się o posady płacili za ni" 

po 600 zt 
Pieniądze clor~czali b~dź to bezpośrednio 
Sasi1;owi, bądź też drogą pośrednią. Jak. 
się późni.ej dowiedzieli pieniądza .te otrzy~ 
mał Mogf-lski, który miał niby podzielić 
się jesz cze z jakąś „grubą ry11ą". Bardzo 
obciążające zeznanie złożył świadek za
wiadowca stacji Łódź - Kaliska Eckers· 
dorf, który wyjaśnił, że Mogilski wspólnie 
z innymi oskarżonymi 

brał pieniądze 
od starających się o posady. Ponadto świa 
dek ten zeznał, że Mog!lski jako sekretarz 
stacji nie miał prawa do przyjmowania 
pracowników, gdyż do tego upoważnie
ni byli kierownicy poszczególnych wy
dzfałów. 

Również świadek Turczynowicz naczef· 
nik III oddziału ruchu dawał szczecrółowe 
wyjaśnienia Sądowi w sprawie nadt~'iyć na 
stacji kaliskiej, przyczem dodał, że za
wiadowca Eckersdorf pisał raporty nie
tylko na Mogilskiego, lecz również i na 
wszystkich pracowników, którym zarzu
cał brak kwalifikacji. 

~iaclkowie obrony nic nowego do 
sprawy nie wnieśli. 

Sąd po zbadaniu wszystkich świadków 
o godz. 9-e.i wieczorem ogłosił przerwę do 
dnia dzisiejszego do godziny 9.30 rano. 

Dziś zabierze glos prokurator oraz 
obrona. \Vyrok spodziewany jest dziś w 
godzinach popołudriiowych. (p) 
KUilUUCUUilU;;as:u::za::;;;g:a; :mi:V:SM9Rili·'R*'Si@łt6Bft.. 

Z Miejskiego Ghnnazjum 
FAęsklieg·o 

Kancelarja Miejskiego Gimnazjum 
Męskiego (Sienkiewicza 4G) przyjmuje 
jeszcze podania kandydatów do klas) 
4-ej. 

r-1'Zaminy wstępne cdbQd~ ::;ię we wto
rek dnia 2 wrzcśnfa r. b. 

Giełda zbozolfllJa 
CENY RYIJK01VE. 

żyto 10,70 - Z0,25. l'sze:nic:i. stara bez ,,.. 
brotów. Pszenica nowa :.J2,50 - 3"1,00. o-.-.-i 
jednolity 21,50 - 22,50. Jcc::a~1icń na ha 
23,00 - 24,00. Jęczm.ie.11 brO\·,·umy 2G,5G . , 
28,50. M~ka pszenna luksusowa 70,00 - SO. 
~ąka pszenna 00()0 G0,00 - 70,00. i\l;:kJ. :~.' 
ma według typu przepisowef;O. :..5,no - 36,()..,. · 
Otręby pszenne szale 18,GO - 19,50. O~r~by 

ujawnienia sprawców kra- (tr. z W-wy). 17,35-18,00. „Wśród książek" 
wezwała z letniska p. Ru- p1·z~glq,d najnow~z_sc~ wydawnictw omówi 
o,Jenia co i na J'aka su .., proi. Hemyk Mo1;c1ck1 .<tr. z W-wy), .18.00-

(
,) • I:_n" Jl.8.30. Koncert popołudmowy w wykonamu Ja-

1·e. P, ldwigi Gedeonow (fort.) i Pawła Gedeonnwl) 

Kreisler: Sicil-iana et Ri Rigaudon. 3) R. Wa
gner: Kartka z albumu. 4) A „Bazzini: Les 
rondes w lutins. 18,30-19.00. Pieśni finlandzkie 
w wyk. Janiny Gluzińskiej. Akomp. prof. Lu
dwik Urstein. 19,00-lfJ,20. Rozmaitości. 19,20 
- 19.35, „Skrzynka pocztowa techniczna" -
korąspondehcję bież. omówi i porad technicz
nych udzieli Kier. Wydz. Propagandy P. R. P. 
Wacław Frenkiel (tr. z W-wy). 19.35-19.50. 
Komunikat Szkolny P. A. P. 19,50-20,00, Ko
munikat Izby Przem. Handl. w Lodzi, cdczyta
nie ptogramu na dzień nast., komunikaty i 
sygnał czasu z W-wy. 20,10-22,00. Koncert wie 
czomy (tr. z W-wy). 22,00-22,15. Feljeton p. 
t . „Blaski i cienie Wschodzącego Słońca" -
wyi.dosi p. Helena Pieśniakówna. 22.15-24,00. 
Komunikaty: Meteor., polic., sport., oraz mu
zyka taneczna ;i; kawiarni „Gastronomja" w 
W:i.rszawi~ . 

żytuie 12,00 - 12,50. Kuchy_ lni:rnr ::!G,GO -
37,00. Kuchy rzepakowe 23,00 - 24,00. 

Obroty zwiększone. U;;posobie11ie s11o::ojne. 

ł 
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Tenisowe· mistrzostwa Polski 10 lat piłkarsl~łVa śląskiego 
W dniach od 27, sierpnia do 2. wrześ-1 sJ..:im na czele. W grze podwójnej pai~ 

~ia r b„ korty Warszawskiegu Lawn- zmierzy się 8 par i oprócz tego odbędą się 
T-ennis Klubu będą wido-w11ią dorocznej gry juniorów pojedyńcze i podv1ójne. 

Z okazji 10-tej rocznicy założenie. 
śląskiego Okręgowego Związku PiE'i Noż· 
nej podajemy szereg danych do '.y ~-= :1cych 

walki o mistrzostwo Polski w tennisie. !'I!!!!i!'':"ż'm•m ... """"""'..:awww~>ililll!mdlłl1lWlMMłitlPll.uv~~fW!l.li!Wi!ili5S! 
Turniej tegoroczny będzie bezpośrednio 
ciekawszy od wszystkich poprzednich cho 
ciażby z tego względu, że dopuszczono do 
niego graczy, legitymujących się pierw
szorzędnemi wynikami i reprezentujących 

Przegląd sił sportowycł1 
~~ . .C. 1' 9, 
„~ li.rze.ica 

w pełnem tego słowa znacz~miu „pierwszą Dn. 6 i 7 września r. b. w Wilnie Ko- I sfrzelców ob. Gawęda. W charakterze sę
klasę Polski". Dość powiedzieć, że z po- menda Główna Z·Niązku Strzeleckiego dziego z Łodti wyjeżdża kmclant okręgu 

:śród kilku tysięcy członków P. Z. L. T., organizuje ogólno krajowe zawody spor- kpt. dypl. Pluta-Czachowski. Klasyfikacja 
w turnieju mierzy swe siły tylko 36 gra- towe dla swych członków. zawodćl'.v odbywać się będzie według sy
czy. Zawody mają charakter mistrzostw stemu wielobojowego, przyczem w zawo-

. W nielicznej tej ilościowo grupie znaj Związkowych. Program imprezy obejmuje: dach 1.-atl. męskich bierze udział po 13 
dziemy jednak wszystkich, których gra · 1) Konkurencje i„attetyczne cila męż. zawocl. w każdej konkurencji z wyjątkiem 
może zaciekawić. Wystarczy wymienić czy zn biegi 100 m, 800 m. i 3,000 na prze- sztafety i biegu na przełaj (7 zaw.), 
graczy rozsławionych, jak mistrz Polski łaj drużynowo, sztafetę 4xl00 111. - W zawodach strzelczy11 obowiązuje u
Max Stolarow (Łódź), CiZołowy obok Mar- skoki; wcial, wzwyż, - rzuty: dyskiem, clzfal 7 zawodniczek dowolnie przez okręg 
szewskiego ten:n.isista W. L. T. K. Popław oszczepem, kulą. Dla strzelczyń: biegi 60 zestawionych. 
ski, rewelacyjny katowiczanin Wittman, m. 500 111., 4 X 100; skoki: wcłal , wzwyź; Punktacja w grach sportowych ustalo-
nowoodkryty talent Lwowa Hebda, a da- rzuty: dyskiem, oszczepem i kulą 4 kg. na w sposób następujący: zwycięska druź. 
lej rakiety tej miary jak Tłoczyński, 2) Gry sportowe _ dla strzelców, -- otrzymuje 1 punkt, druż„ która odpadła w 
Warmiński i Jerzy Sta:iarow, - aby zro- koszykówka, dla strzelczy.ń siatkówka i ha- finale - 2 pkt„ w półfinale - 4 pkt., w 
iumieć, jak zacięta i niepewna do ostatka zena. z okręgu łódzkiego wyjeżdża ekspe- ćwierćfinale - 6 pkt. zaś w początkowych 
będzie walka. dycja z 16 zawodników i 12 zawodniczek, rozgrywkach - 8 pkt. 

Z pośród 18-tu pań zgłoszonych do mi która weźmie udział ·we wszystkich prze- Mistrzostwo zdobywa ten okręg, któ-
Atrzostwa obok bezkonkurencyjnej mi-
strzyni Polski Jędrzejowskiej (AZS Kra- widzianych ko11kurencjach zawodów. ry zdobędzie największą iloś ć punktów w 
ków) udział biorą: Dubieńska (startują- Strzelczynie prowadzi ob. Gutówna, ogólnej klasyfikacji. 
ca w barwach Legji)', Volkmerówna (Ka --oOo-- . 
towice) Posseltówna (Łqdź)' Orzechow- w K s LegJ· a 
ska (Lwów), Pozowska (Kraków) i w in- • • • -

nyc~ grze podwójnej panów walczyć bę- Pierwsze gry o wejście do Ligi 
dzie 21 par, wśród których obok dubla Kalend8.'l'zyk P.Z.P.N. odnośnie roz- lwowianom, uchodizącym za najpowainiej-

rozwoju footballu . n&. śl!?,sklu... 
śląski Okręgowy Zw. Piłld Nożnej za~ 

łożony został w 1920 roku. Siedzibą Zwią.z 
ku w I roku był Bytom, nastęnie przenia~ 
siona została do Katowic. Poczatkowo do 
śląskiego O. Z. P. N., należały tylko k'.u
by polskie, dopiero w dwa lat a pófoiej 
kluby niemieckie wstąpiły do Związku. 
Pierwszym prezesem śląskiego O. Z. P. 
N. był obecny prezes p. Stanisław Fiie
gier. Piłkrt.·stwo w ciągu tych l 0-ciu lat 
rozwinęfo się ogromnie i obecnie wecUug 
obliczefi miejscowych śląsk posiada prnc
szło 15-cie tysięcy c::z,ynnych piłkarzy. 
Z tego zarejestrowanych w P. Z. P . . N. 
jest 5 tysięcy. 

Pierwszym mistrzem Zvvi ą,zku był K. 
S. Pogoń z Katowic, w następnych latr,.,_;i 
tytuły mistrzów uzyskały kolejno Iskra 
(Siemianowice) Ruch , (W. Hajdp.ki) 
Iskra A. K. S. (Królewska Huta), Rudt, 
Pogoń, 06 Katowice i Naprzód (Lipjny) 
W roku obecnym największe szans.e na 
mistrza ma A. K. S. z Królewskiej Huty. 
Dotychczas Huch trzy ra:zy zdobył ni.i~ 
strzostwo śląska, a Pogoń i Iskra po 2. 

Piłkarze śląscy mogą się chlubić sre
regiem doskonałych wyników, osiągnię
tych w grach z czołowemi zespołami Pol· 
ski ,oraz najsilniejszemi drużynami za. 
granitey. Footballiści austr jaccy, wę
gierscy, czescy i niemiecy niejednolu-ot;.. 
nie ponieśli na boiskach polskiego śląska 
porażki, świadczą.ce o wysokiej klasie 
śląskiego f ootbalu 

mistrzowskiego braci ·stola.rowych, wi- grywek kandydatów do Li_gi wyznacza na szego kandydata do Ligi. 
d.zimy takie wartościowe zestawienia, ńajbliższą niedzielę już 5 spotkań mi- Łódzki mecz WKS - Legja będzie de Pełkiewicz rozrywany 
jak Horein-Liebling (Kraków), Kuchar- strzów okręgowych, jednak 3 z pośród bjutem mistrza naszej klasy A na tere- . . . 
Hebda (Lwów)' Lóth-Popławski i Jur- tych meczów stoją pod znakiem zapyta- nie ogólnopolskim, podczas gdy pozna- P!e~kiew1cz. zaproszony zo.stał. na 7. 
czyński -Tłoczyński (Warszawa), War- nia, a mianowicie Wilno-Brześć, Kra- niacy posiadają. już znaczną rutynę, naby wrz

1
e
4
sma .Il8:. ł?ieg dookoł00a WiedTruan· .orazz 

miński - Marszewski"i inne. ków-Kielce i Warszawa - Toruń, gdyż ta w zeszłorocznych .rozgrywkach. na · ,wrnesma ~.za.w .Y V! a l~le. 
W grze mies:zarr~j' startuje 17 par z nie wszystkie okręgi z wyżej wymienio- • Znając jednak ambicję młodego ze- zawodow, w EstonlędJJ Petk1ew1cz mucs1 uh·e-

JędrzeJ· owska - Warmińską., Junżanką - 1 · · . h · t , . ł \uKs u -ypuszc""'"mY z·e pi"erw zyg.nowac ze wzg u na mecz z zec a· . _ nyc1 maJą JUZ swyc m1s rzow. spo u ·v - , p ... ,... ..- ' . - . , d w·~..:i-~. · d od b · · 
Jerzym Stolarowem1 Volkmerówną -Ma- Pewne są natomiast mecze WKS. szy me!!Z międzyokręgowy będzie dla ło- mi, ~as ~ 1~a , na.Jpraw op 0 me) 
xem Stolarowem i Lilpopówną-Popław- (Łódź) _ Legja (Poznań) oraz Lechja dzian pomyślny. będzie mogł poJe<:h~. 
a .., --==-=--......,.• • (Lwów) i Unja (Lublin). Zawody Lechji Skład drużyny WKS-u w rozgrywkach M WKS ŁKS 

, • z Unją odbędą się we Lwowie i z tego o wejście do Ligi będzie ten sam co i _w ecz • • • - • e • 

J~,onczycy W. Warszawie względu przyniosą na.V->0 .wnriej punkty grnch o mistrzostwo klasy .A. Qdłożony 
\\T zawod_ach .Polonji 0

-'--" Wyznaczony na dzień dzisiejszy mecz 
'ft>i.1'8 frODCI• e 11•gowym pomiędzy WKS-em a ŁXS-em został od-We wtorek dnia 2 września Polonia 

Warszawska organizuje · międzynarodowe 
zawody lekkoatletyczne z udziałem Japoń
czyków. Program zawodów obejmuje 
szereg klasycznych konkurencyj, jak biegi 
na 100, 400, 800,. 500 m. 110 i 400 przez 
płotki oraz skoki i rzuty. 

Zawody wzbt1-dzają ·wielkie zaintereso
wanie nie tylko z-e _względu na udział egzo 
tycznych gości, ·lecz również - dlatego, że są 
jedyną większą imprezą . po mistrzostwach 
Polski, a przed me<;zem lekkoatlBtycznym 
z Czechosłowacją. 

Wyniki osiągnęte . przez czołowych za
wodników będą mialy wpływ na ustalenie 
przez P. Z. L. A. reprezentacji Polski. Ja
pończycy przyjeźdźają w tym komplecie, 
który odniósł wspaniałe zwycięstwa na 
wszechświatowych zawodach akademic
kich, 

i '"i łożony na skutek prośby zarządu klubu 
· b d c , wojskowego na późniejszy termin. 

. 8 drużyn ligowych będzie walczyło. V: I G~rbarma grać ę zie z z.arny~1 we Prawdopodobnie zawody te zostaną 
niedzielę dnia 31 b. m„ przyczem Łodz Lwowie., I ten mecz przedstawia się ta- i·ozegrane dopiero w końcu września. 
znów nie będzie świadkiem tych rozgry- jemniczo, bo za Lwowianami przemawia Słusznie postą.pił dział Gier i Dyscy
wek, gdyż Ł. K. S. będzie odpoczywał, a wł;isny teren i poprawa formy, a za Gar- .pilny ŁOZPN-a że wyraził zgodę na od· 
Ł. T. S. G. zmierzy się z Wartą w Pozna- barnią jej wysoka klasa gry. . łożenie tych spotkań i rozegranie ich w 
niu. Wynik tego meczu ze względu na Zawody Warszawianki z Polonją nie późniejszym czasie. WKS. stojąc obec
doskonałą formę Warty zdaje się być prze- przynoszą nic nowego. Osłabiona bra- nie przed nową serją rozgrywek między. 
sądzonym, przyczem wyrażać się może kiem szeregu graczy, odbywających słuź- okręgowych, po ciężkich walkach 0 mi· 
dużą cyfrą na korzyść Poznaniaków. bę wojskową, Warszawianka nie zdobę- strwstwo kl. A musi dać pewnie wypo

Zawody Wisły z Polon.ią są najciekaw- cizie się chyba na zwycięstwo nad twar- czynek swym gra.ozom. Leży to w intere· 
szem spotkaniem niedzieli, bo I<raJrnwia- clą drużyną Pogoni i pogrąży się jeszcze sie barw piłkarstwa łódzkłeg1>. 
nie są wypoczęci, a Polonja u szczytu kon- gorzej w niebezpieczeństwie wypadnięcia 
dycji fizycznej i moralnej. Wynik gry stoi z Ligi. 
pod zriakiem zapytania, a zv1ych;stwo za- Ł. K. S., Legja, Cracovia i Ruch będą 
pewnia obu drużynom 2. mieisce w ta- w niedzielę wolne od ro1Zrywek li1Zowych. 
be IL 

Kolarskie mistrzostwa Polski 
dla długodystansowców 

na torze 
11\\\\\\\\\\\\\\\\ \\\\\\\\\\\\\\\\\\\\\\\11 W dniu 14 września na totłle Helenow· 
._ llillłl skim w Łodzi odbędą się zawody kola r-

Bogały sezon pięściarski :: Kaidy obywatel winien zwiedzić :: skie o mistrzostwo Polski dla długody-
._ ._ stansowców. 

Warty (Poznań) ,,_ li J · • p 'In • W S k• 11111 Konkurencja ta rozegrana zostanie w 
Sekcja pięściq.rska Warty ułożyła na- - arg1 o ocne I ysławę złu I .... biegu na qo kim. z 5-ma finiszami (co 1G 

· · łiila · llllllil klm.), na punkty. 
stępuJącY program unprez na najbliższy 1111 L d • 1·· p łu Ludowego ._ Mistrzostwo dla długodystansowców 
sezon: - . u owe• rzemys ... na torze będzie rozegrane po raz pierwszy' , 7 września Ąthen Zgorzelice), - 5 ._ 'J ._ 
paf.dziiernika Heros (Berlin), _ 9 listo- łilll · ._ gdyż dotychczas mistrzami toru bywali tyl-
pada Punching-Club (Magdeburg). _ 7 ._ W Wilnie ... ko sprinterzy. 
grudnia Arhus (Danja). w styczniu FTC. llll!t ._ łnowacja powyższa jest barcrzo celo-
: (Węgry), w lutym Włochy, a w marcu -. (PRZEMYSŁ, HANDEL, ROLNICTWO i RZEMIOSŁA) -. wa, gdyż pozwoli długodystansowcom 
„Koeln" z Kolonji, ._ nma1••mmm•11111-•••-at1.11BmD„&E111•--•---- ... walczyć o zaszczytny tytuł, będący słusz-

Wszyscy pięściarze już są w pełnym lllilll • • • 111111 ną nagrodą za żmudną pracę, a co za tern 
treningu pod kierownictwem trenera ll&:I Otwarcie 14. IX. 1930 r. Zamkmęc1e 28. IX. 1930 r. ... idzie będzie doskonałym środkiem propa-

Stamma. =llllllllllllll llll •ff llllllllllllllllll• ... gandy kolarstwa torowego wogóle. z uznaniem należy podkreślić rozmach • fi Zawody o mistrzostwo Polski w Hele· 
Warty w jej poczynaniach sportowych. A'1 - nowie przeprowadzi S. S. Union z polcce· 

i Nic też dziwnego, że Warta dzierży ty- nia Z. P. T. K. 
uł bokserskiego mistrza drużyoowego Do Impreza ta wyłoni z pewnością· szereg 

de ·>lskJ mając wielką. rutynę, nabytą. w P. T • DllłENUĄEqATOlł ÓW l1ieznanych dotychczas talentów. 
m i~tkaniach z pięściarzami zagraniczny-L zap~i~~er~~:~z;iei~~~r~~~~a :~~:~~~y~i 
, . o dosk<?Jlałef ÓpinJT Wa~ty zagranicą W razie późnego doręczenia lub nieotrzymania pisma prosimy Włodarczykiem, Popończykiem, Oksiuty• 
swtiadczą 1lczne za.proszema do At0'1ic P. T. Prenumeratorów zawiadamiać administracj~ „H a s ł a" czem i Langem, którym przeciwstawić sit 
środkowe.i Europy. teł. 163-66. najgroźniej powinien Schmidt ,(Union), 

-0.- \ _ . ~Y,_kazujący wielkie zdoln~.ci. ~eyei:owskie. 
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O ·zAMÓ 
W vierwszych dniach sierpnia b. r. za

!Pfńlłll uchwała Komitetu Ekonomicznego 
Rady Ministrów o przyśpi~enie udziele
nia przemysłowi zamówień rządo\'/ych, 
które miały być wykonane w latach bu
ilietowycb 1931-32 i l'i132-33. Miały 
te być zamówi.cnia kfecłytowe, które w pier 
w~zy;:'l rzędzie mia~y przypaść m e t a -
lowemu przemysłowi prze 
t w ó r cz e m u , następnie p r z ·e -
my::iłowi włókienniczemu i 
h u t n i c z e m u , które również dot
Ml 'iJic m:ierpiaiy wskutek depresji g.Ospo
ói.rcze.j. Zam6wienia kredytowe na poczet 
sum ltrec.fyfowych 1931-32 i 1932-331 

miaiy więc mieć chara!<ter interwencyjny, 
~tlyż pm1stwo, !rló;·e jako konsument ma 
swe rn:mrt9.h1e zapofrzebowanie, udzielać 
tęi'izfa tych zamó·Nielt ponad owo zapo~ 
frzeeovm!lfa - c.~km p1·zyjl§cia z pomocą 
g~ęziom i.):'zemysł!1, dotlmięl:yrn kryzy~ 
sem. Przy Ut\!i11Ł;;cE1iEmiu tych zamówień 
Icn~ •. iytoY•j'd1 \VCilt:Klzą w grę ministerstwo 
l~o!e!1 n:.Jrifatc~two poczt i telegrafów, 
mh:~sforstwo ;cnót publicznych, spraw 
wc:j?!m„':ych i u:1~st~rstvv-o spraw wew
":€ •. :z:tiy;;n (Utmow1~ma samorzącl-Owe za
lei .. \c od M. S. W.). Wedle prowizorycz
;p;:b obliczeń minisierstw gospodar
cc::rch wyaolmść tych zamówieft obliczo
r.a była w pierwsz~j fazie na sumę 106 
mi3j. zt W rzeczywistości jedńak kredyt 
ten miał c!c-;;I<7gnąć s?!my k i I k u a e_ t 
m i l i o n ó w z ł o t y c h , temhardziej 
ii: za;:"ló-viellia rządowe magą również 
dotyczrć - w myśl powziętej uchwały -
ci7~iaw o charakter.:e zapntrzeoowania 
~t„.~e~o do wysokości 50% przeciętnej su
my „:;tn·wr ii w °':tatnich 3 tatach. Zro
·tum!ai „ j~st rzeczą, ile zainteresowane 
l:".'f'! ~'ią'i'i:~~lli!la:iW 

\Pi ~rwóz ~piirytusu 
WeJ!..;:;; c.ol.b:e11 eksport spirytusu w cią~u 

~:~iiJC<J. E_pca c~iągn?.ł cyfrę 430.000 litrów, eo 
~,_nGwł ba• . .:~w znaczny wzrost w porównaniu 
s; n-k:;.i:-;('m pcri;zoonim. Spirytus nasz w tym 
(lli"·;;;,ie ,;·!'·;rnfo.-10 przewa:i.nle do Gdańska i 
"'ZWJ.~c:arj~ p.;;rlczas gdy ryr,ki innych krajów, a 
:!:Wl..:S7C.u:L L;?tr1 :, :-..iemicc i Frandi., dokąd 

uaw;1!rJ ;\y ·.:;:!!h::::ny z.:1aczni:!jsze ilości, o~c

nie w::bcc siain:j kor-:ju11l::tury pozostawały w 
::::n.•:db;;niu. Cekm da!szej rozbutlowy eksporta 
c.~;;·ytusu, CZ'in;;;;<e są próby z.<labycia rynków 
tlal5zyc11, w pierwsr;ym zaś rzędzie Pa!est;yą i 
~-iivtt:... 

Ekspor'i: węg!a zwiększa się 
.Eiw.pnrt węgla kamiennego w· pierwsziij poło 

~fo h. r.i.. w porówuaniu .:& pr::ceięhlą za połowę 
mie:-;iąca pop1·zed.r..'.ego zw'ląkszył się o 19,0()0 
tomi. wyno:.;ząc ogółem 579.000 tonn, chociaż 
tk::ha G:u rcboczych byla .mniej"sza. Wzrost 
ik11po;:tu zaznaczył się z'arówio w rejonie śłąs 

kim, ską.d wywiezi'f:lno ~ła.000 tonn, t. zn. o 
13.000 to1m więcej, niż w lipcu, jak i z rejonu 
".ąbrnwskiogo, skąd wydano zitgranicę 86.000 
tl>Wl czyli o 6.000 tonn więcej, niż w miesią.cu 

uhiegly111. Z tej ilości ~83.000 tonn wywieźliśmy 
na rynki północne, do pa{\Stw s·uk~yjnycn 
U-O.OOO i 47.000 do innych krajów. Eksport węg 
Ja di> Gtlańska •iększył się o 4,110·0 tonn i wy
nić::lł ogółem 18.000 toru1. 

lł!lliil!l'łil!:illllll!lllllil 1111111 
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W PRZEMYŚLE": 
przemysły powitały z radością omawianą D o t y c h c z a s j e d n a k n i e 
uchwałę Komitetu Ekcnomiczm~go. Rady w s z c z ~ f o j e s z c z -e ż a d n y c h 
Ministrów i c z e I< a j ą z u i e c i e r k r o k ó w p o z y t y w n y c h , k t ó 
pliwością na wprowciclze- re by wprowadziły w ży
n i e j e j w ż y c i e . Nie ulega bo- c i e d o b r z c p o m y ś l a n ą 1 w 
wiem wątpliwości, że w razie połljęcia s z c z ę ś l i w y m m o m e n c i e 
przez Rząd akcji interwencyjnej przez u- p o w z i ~ t ą u c h w a ł ę I{ o m i t e -
dzielanie zamówień kredytowych - prze- t u E k o n o m i c z n e g o • Ani 
mysły, któreby je uzyskały, mogtyby u- przC;mysł metalowy, ani też przemysł hut
trzyma.ć ciągłość pracy i przei:rzyrnać cięż- I niczy .:i.o tej pory iadnych zamówieał kre
ki okres obecneg-o kryzysu gospo.darczego. c;ytowych od Rz'!du - nie otrzymały. Sie-

ry przemysłO'.ve, które spodziewały się o- . 
iywczego oddziałania rządowych zamó- .' 
wień kredytowych, znów obecnie ogarnia : 
a~atj~ i . niewiara w pozytywne urzeczy- : 
w1stn1erue uchwały, w 1''iórej tyle nadziei · 
pokładaiy. 

Tym:zasem w Niemczech, gdzie rząd 
Rzeszy podjął analogiczną akcję pomocy 
rlła przemysłu przez udzielanie interwen~ 
cyj_ _ ~ówief1 kredytowych na poczet 
P?zme1~zych sum budżetowych, zamówie

llilli!'l!:u:~Ail!!i!Mill~~·~~~~~~~~m~!!lll~•l!ll!•~·~ .... ~iiil~~~~!!!\!!~OCW'Bl~~~@o'!~·~~~~l!!!™~Mli~•~·'*~5~'~-~„!!!!1MW"~~~!!!!l!!lll!l!!0~-~~ m~ takie zostały już uskuteczttione na 

W h 
wielką skalę. I tak ostatnio niemieckie ttl.i-

zrost Stan'B'm . u11r1.'H .&i" nm;en1·a nisterstwo poczty, w wykonaniu prograu U U\~ V il mu „przysparzania pracy" ( „Arbeitsbe· 
schaftungsprogramm") poczyniło u zain· 

w firmach 1rzeszonych w Związku Krajowego Przemysłu teresowanych przemysłów zainćwierua na 
·. 

Na podstawie <danych, uzyskanych w słu Włókienniczego w Łodzi, nieczynnych 
KrajcwYm Związku Przemysłu Włókien- wogóle było 17 fabryk w okresie od dnia 
niczego w Łodzi, stan zatrudnienia w fir- 4 do 9. sierpnia r. b. 
mach zrzeszonych .w tym ZYviązku w o- W powyższym okresie na jedną. zmia
kresie od dnia 4 do 9 sierpnia b. r. przed- nę czynne były 122 fabryki, na dwie z.mia 
stawiał się następująco: ()dni w tygodniu ny - 46 fabryk, na trzy z.aś zmiany - 2 
pracowało ~20 fabryk, któ1·e zatrudniały fab:ryki. 
10,041 robotników, 5 dni w tygodniu pra- Przy I-~zej zmianie prą.cowało ogółem 
cowało 16 fabryk o zatrudnieniu 792 ro- 10,8'70 rob-Otników, przy U-ej :Lmianie 
botników, 4 dni w tygodniu p.rn.cowało pracowało 2,482 rnbotników, przy III-ej 
również Hi . -fabryk, . l>tóre zatrudniały zaś zmianie - 137 robotników. 
1;204 ropotników, 3 dni zaś w tygodniu Przy pełnem uruchomieniu wszystkie 
pracowało 18 fabryk o zatrudnieniu 1,452 zrzeszone w Krajowym Związku Pl-zemy
robotników. Czynnych ogółem w omawia· słu Włókienniczego fabryki zatrudniają 
nym okresie było 170 fabryk, które zab·u ogółem około 21,500 robotników. Obecnie 
dniały .13,489 robotników. zatrudnionych jest 13,489 robotników, 

Na ogólną liczbę 187 fabryk, zrzeszo- wobec czego iic~ba bezrobotnych w tym 
nych przy Krajowym Związku Przemy- okresie wynosiła 8,_011 robotników. (g) 

---0'---

Lwowski kongres 
Izb ·Przemysłowo-Handlowych 

200 .milj. mk. Są to również z:amów.ienia . 
przekraczające normalne zapołtzebowam~, 
niemiecki~go. ~nist:rst:va poczt, a mają: ... 
ria celu ;:>z~~1e~1e ruem1~ck1ego rynku -pra-+:,: 
cy. Dzięki 1rn zapewmono zatrudnieni~ ·" 
ro~'!e .o!·mło .125 tys. bezrobotnych. z za.:, 
moWien tych otrzymał około 132 milj. mk~: 
przemysł prądów .słabych; 23 milj. mk. 
przemysł maszynowy, 20 milj.- mk. pr~ 
mysi budo~t~ny, reszta zaś przypadła na..'. 
dosątwy b1ezące. Jest rzea.ą niezmiernie , 
ważną i pilną, by R z a d n a s r: 
przystąpił w jaknajszyb-. · 
5ZYft1 czasie do urzeczyi. 
wistnienia uchw.ały o u.., 
dzfelaniu kredytowyct{ 
zamówiet1 dla przemysłu.:· 
Wszelk~ zwłoka w wykonaniu tej uchwa~ 
ły budn wśród przemysłowców niewia~ 
rę i pesymizm, który pogłębiają ciężk4 
sytuację przemysłu polskiego. S z y b k ie ' 
?rzeczywistnienfe akcji 
interwencyjnej rządef 
przyczyni się walnie do 
przyśpieszen~ nawrot~ 

Przygotowywany od dłuższego ; czasu I cyj kongresu, na których spoczywać bę- t a 1 i k o nj u n k t u r a 1 n e j • . 
pierwszy w Odrodzonej Polsce kongres dzie jego punkt ciężkości. Prace w sek- • e w; '.!!ł "' 
Izb Prżemysłowo~Handlowych, mają.cy się cjach rozplanowane zostały następują.-
odbyć w dniu 3) 4 wr-ześnia, we Lwowie, 

1
co: pierwsza sekcja obejmie sprawy sa- Ceny i płace w przemyśle 

zaczyna już dziś wyraźnie kształtować morządu gospodarczego,. druga sekcja - • • k• 
swe oblicze programowe. Kongres, w chwi sprawy podatkowe', trzecia - socjalne, n1em1ec Im · 
li trudnej sytuacji gospodarczej państwa, czwarta - finansowo-kredytowe, piąta Dalszy rozwój obniżania płac i cen w pr21e. 
ma z.adanie ustalenia stanowiska sfer - sprawy prawa gospodarczego, sz-Osta myśUl niemieckim przypadnie na miesiące nai< 
przemysłowo-handlowych i finansowych - będzie sekcją wew.aętrznej polityki go bliższe, w których kończą się terminy umów 
kraju, r.eprezentowanych w Izbach prze- spodarczej, siódma - sekcją polityki zbiorowych prawie wszystkich gałęzi przemy~ 
mysłowo~hanqlowych odnośnie do bieżą- · handlu zagranicznego, obejmując sprawy słu niemieckiego. Trudno przewidzieć, czy ak~ . 
cych i. trwałych potrzeb życia gogpodar- eksportowe i standaryzacji eksportu, cja ta opanuje bez zatargów cały przemysł, eey. 
czego. Całość tych postulatów omówiona wreszcie sekcja ósma - obejmie ~awy tei opór związków zawodowych doprowadzi de 
będzie w to]fu obrad poszczególnych sek- morskie i komunikacyjne. ntrząsów, tak niebezpiecznych w momentaclJ 

· · -e depresji gospodarczej. Gdyby jednak zniżkt 

G I 8' li D A płac ograniczyła się tylko do gałęzi. wytwarza. 
. Ili 1111 j~eh surowce i półfabrykaty, oraz tych, któ. 

Warszawa 26-go sierpnia. 
DEWIZY. 

Dolar St. Zjednoczony~ 8,8§. 
DEWIZY. 

Belgja 124,57- · 
Hol.andja 359,09 
Kopenhaga 23~,96 
Loµdyn 43,39 i pół 
Nowy Jork 8,903 

. Nowy Jork (kabel) 8,~~-
0s1o 238, 9<l 
Paryż 35,06 
Praga 26,44 
Szwajcarja 1173,23 
Stokholm 239,re 
Wiedeń. . i.25,92. 

państw. poz. premjowa dolarowa 62,75; 5 proc. 
konwersyjna 55,50; 5 proc. poż. kolejowa kon
wersyjna 49,50; 8 proc. L. Z. Banku gosp. 
krajow. 94,00 (161,68); 8 proc. oblig. Banku 
gosp. krajow. ,94,00 (161,68); 7 proc. L. Z. Ban 
ku gosp. krajow. $3;25 (w proe.); 7 proc. oblig. 
Banku gosp. kraj. 83,25 (w proc.) 8 proe. L Z 
Banku rolnego 83,2'5 (w proc.); 7 proc. L Z 
ziemskie dolar. 76,50 (w proc.) 4 i pół proc. L 
z ziemskie 58,25 - 57,50; 4 proc. L Z ziemskie 
47,00 - 46,50; 5 proc. L Z Warszawy 59,75; 8 
proc. L Z Warszawy 76;40 - 76,50; 8 proc. L 
Z Częstochowy 68,00; 5 i pół proc. oblig., 4 poż. 
konw. m. Warszawy 1926 r •. 57,-00; 8 proc. 
oblig. budowlane b. g. k. 93,00 (w prQC.); l-0 
proc. L Z Radomia. 82,75 - SS.OO-

AKCJE. 
.6 . .PolsTd 167,50; B. zachodni 72,00; Siła i 

światło 78,00; Warsz. Tow. fabr. cukru 36,00; 
Lilpop 25,25; Ostrowiec 55,00; Pocisk 3,25 -
3,40; Starachowice 15,7.5. 

Obroty dewizami mniejsze, tende11cja. niejed
nolita. Dolar gotówkowy w obrotach prywat
nych 8,89 i 1A., rubel złoty 4,62 i pół, gram 
czystego złota 5,9244. W nbrotar.h miedzyban
kcwych: Berlin 212,82. Dla pożyczek państwowych tendencj~ utrzy

mana, słabsza 6 proc. pożyczka premjow:i. do
larowa Tendencja dla listów zastawnych nie-

5 proc jednolita, dla akcji przeważme mocniejs?.a. 
PAPIERY PROCENTOWE. 

4 proc. poż. inwestycyjna 113,00; 

--ooo-

re są w niej poważnie zaawansowane (prze. 
mysi drzewny i metalowy), jako zasadnicza ko· 
rzyść pozostanie stwierdzenie, że płace nie mogą 
być pojęciem oderwanern, a wi~c nie m<>gB 

kształtować się niezależnie od mn:U{wości gospo 
darezych; płace nie mogą. stano"W'łć ni~rucho 
mej pozycji w kosztach własnyeh,' lecz musz1 
podążać ze spadkiem cen. 

iilml relmJeUEJ~ffil§Jli!l§JiSIKrutm~ml~• 
I. 

KINO-TEATR 201 ·r. 

N.A 
Dziś i dni następnych ł 

Najznalconiitsza para kochanków 

Marja Ccn·da 
· H. A. Schlettow 
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; "''"' wyM• ....... ,,,~fnnyoh . słabi I i z a CJ. a 
G krajowyah zagranicznych łół~k me-

lj t~owycb; wytymac:~ld amer'Ykańskie llJ na łódzkim rynku zboz· owym 
cen i 

I 

w pierwszej swej wspólnej kreacji, 
pii;L:nym dramacie współczesnyro 

·, 
r 

lillS aatcraco wyściełane oraz małeraee I 
!m1 apr~zynowe hygieniczne "Patent• do . , . . . . . E meblowych łóie1c · podług miary nabyć Ja1~ w ciągu pJ,erwszych dm m1es1ąca w porównaniu z miesiącem lipcem, rm moz!ia najtanicf l na najdogod- m sierpnia ceny zboża, zar6wno żyta, jak i względnie z początkami miesiąca sierp
• nieJs~yc~. wlll'Unbch w fabrycz- =:J ~szenicy, su.a.Ie wzrastały, tak w ciągu nia wzrosły ceny jęczmienia i owsa, a to 
B nym •-ładzDOBROPOL" · Im drugiej t. zw. dekady sierpnia ceny obu w związku z długotrwałą niepogodą, któ-

1 
w'df ~ ialołrkowska 75 tych zb<?~ ustabi~zow~ły si~~ ul~gając ~a wy_rzą.d.ziła pe~e szkody~ _ograt?-icza-

• po'dwó'rn: tel. 1.58•61 29 b~rdz? nH~Zll~ż?1rn J~~1e odchyl_e- J!!:C v:'J.doki ~a , z.b1or ?wsa i Jęcz~1en~a. 
- · morn. To ustabihzowanie się ceny. zboza Od kilku dm ceny zarowno owsa, Jak Ję-

1•B'IP"l••i1111111„•~ l~t;~~m!iłe si~ na ty~ sam:r:m. poziomie czn;ii~nia. ut~·zym. ~1ją _się na tym samym 
. - --· ----~· -- - - ·-- -~ --. -~ 1 w c1~ dni ~tnieµ. m11J.eJ. Wlj.~. ~~~-W., 

·I 

W s~niała ilustracj3 mu życz. orkiestry 
symfon. pod dyrekcją Leon{l: Kantora. 
Ceny miej ac najoiis~e: ·od 1 d. do 2- zł~ . Na· plet
WtJry seaon .wazystkie mi~jsca' po {·~·.z w sob. 

i niod•; od_ l'2 Jo 3-cj po po!., 50 ~: 1 ·l zł.· 
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-- ~W&~ 
Dziś i dni następnych ! Dziś i dni następnych ! 

-- Następny program: ---
Arcydzieło filmowe o llliłości zmysłowej i idealnej 

1
1 • • h „Panna Elza" 

P. 
o m1 en1ac Be';'g~0~~,g!~~::~l~n:!~!~:t~!;nią 

JW. ~ łez uśmiechów" , 
w 

Wzruszający dramat kobiety, ogarniętej płomieniem wswchpotężPej miłości, opanowanej zmys- Początek -seansów w dni pow- ~ 
łam i, przechodząc~ j ciernistą drogę niewolnicy życia. szednie o godzinie 5.20, 7.1:>,I .tio 

UL. KILINSKIEGO 123 W rolach główn) eh : ' W 1 olach głównych: i 9; w ?n_i świą~e:,zi;e o godzi- ~ 
Olga Czecłwwa, Angelo F erdy.nand, F erdynan.d Alten, Aleksy Bondyrew 225 me 3, ~. ' 1 o\ ~ 

·-~; 
Do akt. Nr. 172:>-1930 r. 

OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Powiatowego w Ł:>dzi, LEONARD 

.fl<ABOROWSJ'..J, zantieszkały w ł:,odzi przy ulicy 
(;lównej Nr. 17, na, zasad„ie art_. 1030 U. P. C. 
c::!t:sza, że w dnin .) września lnO rokn od gody. 
iG·c.i runo w Łodzi przy hl. l\apiórkowGl:icgo Nr. 22, 
odbędzie się sprzl"Óa:i: z przetargu publkznc;;o TU· 

chomości, nalcżqcych co Bole5łnwa Zajlfc:i, i składa
jących z sa1ncrhoclu wksówki, ·oszuco\•:ane i na sn 
mę zł. 300 -(osiemset). 
Lódż, dni<: 20 sierpniu 1930 r. 

wjz Komofnik HAFAŁ SAKKILARI 

Film diwiękowy 

~> ODlłlTA 
i iYWIOIL 
Dramat z Życia rozbitków olcrętowych 

odtwrozooy z całym realizme dla 
wzroku i słuchu. 

W rolach głównych: 
Betty ComFson, 

Rys:tard .Sar!helmes 
=====Nadprogram: 

Słynni amerykańscy .Rewelarsi" 
w najnowsz. repert. i nktnaln. 

z kraju. 

Początek w dni powśzednie o godz. 
soboty, nied:oiele i świ~ta o fi· 2-ej. 

Do akt Nr. 33-1930 r. I Do akt. Nr. 1567-1930 r. 
OBWIESZCZENIE. OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu 1:'owiatowei;o w J:'oddębicach, Komornik Sądu Powiatowego w Łodzi, LEONARD 
IGNACY HEHMANO'\vSKI, za~uicszknły w Pod· NABOROWSKI, zamiesz'.~dy w Lodzi przy ulicy 
dębic;:och, na zasudzie art. 1030 U. P. C. Głównej Nr. 17, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogbsz~, że w dniu 4 \>rzelnia 19:!0 ro!~u od godz. oelr.sz:i, fo w dniu 11 wrzcfnia 1930 roku od go<lz. 
10-ej nmo w folw. Dalików, gminie U,1lików lU-cj runo w Lot!~i przy ulicy Lokaton;kiej Nr. 18. 
odbędzie oi\) sprzed,::\ z przetargu i;uLlicznego ru odbędzie się sprzedaż z przetargu puLliczncgo ru· 
d·,on;ości, nale:i;ących do Antoniego Wi:.rdęslfr~go chomofoi, nalt>~ącrc:1 do Henryka Staniszewskiego 
i składaj;,irych się z 150 metrów :i;yta, oszaco~vanyeh i 8kb<lających się z samochodu „Chewrolet", osza-
na sumę zł. ' 2.250. . •·o;r:.mcgo na sumę zł. 100. 
Poddębice, dn;a 2;) lipca 1930 r. Lódź, dnia 13 sierpnia 1930 r. 

l Komornik IGNACY HERMAN O WSK! wfz h„omo~nik: RAFAL SAKKILARI. 

"™™1fP?d'W*-*· MU•~-* tth2 

1· Chorzy n:~~~~R~;~~1:~ ~~~~~~~d,;;~łectwa !!! 
są bardzo niebezpieczne. Ruptura staje się wic:J
ką jak głowa ludzka i konewka spowodować 
może śmiertelne powikłania kiszek i gangrenę. 

Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
gumowe mojej metody usuwają radykalnie naj
niebezpieczniejsze i naj:rnstarzalsze ruptury 
u mężczyzn, kobiet i dzieci. Na skrzywienie 
kręgosłupa, przeciw tworzeniu się garbów, 
leczn. go:;:sety ortopedyczne. Dla skrzywionych 
nóg i praskich bolących stóp, wkłady ortope
dyczne. Si:tucznc nogi i ręce. Pończochy gumo
we na żylaki na miarę. 

Świadectwa pochwalne wystawili Prof. Uniwersyt.: Prof. Dr. R. BARĄCZ, 
Prof. Dr. J. l't'IARISCHLER, Prof. Dr. B. KIELANOWSKI i wielu innych. 
Znkład ortopec!ycz•y. Spec. I. RAP~PORT. ortoped. ze Lwowa, 

Łódź, ul. WOLCZANSKA Nr. 10, front:, parter. Telef. 221-77 

UWAGA: 
Przyjmuje od 9-13 i od 15--19: 

Osobiste jawienie si~ chorych bezwarunkowo jest konieczne. 
Ubezpieczonych w Kasie Chorych m. Łodzi przyjmuje. 

PODZIĘKO \\t ANIE. 
Niniejszem składam podziękowanie W. P. Dyr. Rapaportowi specjaliście dla przepu-

kliny, który przyjmuje w Łodzi, ul. Wólczaiiska 10, (front) za umiejętne założenie 
mi bandażu leczniczego gumowego według jego metody. Cierpiałem na przepuklinę 20 
Jat, a dzięki jemu dziś zostałem uratowany, tak iż mo2'e l?O każdemu gorąco polecić. 

:G poważaniem 
Abracham Mośkowicz. 

'>o akt Nr. 1725-1930 r. , I Do akt Nr. 2368, 246.1, 2465, 2466, 2467, 2468, 2469, 
O G L O S Z E N I E ; 24..70, 2471, 2472-1930 r. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, RAF At. O G L O S Z E N I E • 

Do akt Nr. 771, 785 i 786-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Łodzi, ADAM 
ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
o;;łusza, że w dniu 5 wrzebnia 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ulicy Narutowicza Nr. 33, 
odb{)dZiJl się sprzedaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, należących do Moda Baharjera i składa
jących się z mebli, oszacowany~h na sumę zł. 1.765. 
Łódź, dnia H sierpnia 1930 r. 

SAKKILARI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADAM 
l'l..arola Nr. 30, na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogła- ŁAGODZIŃSKI, zamieszkaty w Łodzi przy ulic?' 
sza, że w dniu .') wq:cśnia 1930 roku od godz. Kilii1skiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. l„ 
10-ej rano w Łodzi przy ulicy Żeromekiego Nr. 12:; ogłasza, że w dniu 12 wrze.Snia 1930 roku od godz. 
odbędzie się s:irzedaż z przetargu publicznego ru- 10-cj rano w Łodzi, przy ulicy Narutowiczu Nr. 38, 
chomości, należących do Masy Upadł. f.: ,,Swclan·• odbi;;dzie sję sprzedaż z prze ta; gu publicznego ru· 
i skladafocrch się z· fabq1cz11ego urzl!dzenia dla chomości, należących do Hóży Li~crman i Abe 
przetworów chemicznych i innych, oszacowanych Libermana i składając:,-•h s;ę z mebh, oszacowanych 
na sumę zł. 31.566. na sumr zł. 2.200. 
Lódź, dnia 23 sieqmia 1930 r. Lódź, dnia 16 sierpnia 1930 r. 

Komornik; RAFAŁ SAKKILARI. Komornik: ADAM ŁAGODZIŃSKI. 

..............,_ .... ._ ................................ „ ... „„ .... „~ 

Dziś i dni nasti;pnych ! 
Wiel~i podwójny program! 

I 
Ulubienic ff L• dtk 
narodów arry le e 

w doskonałym komedjo-dramacie 
w 12 aktach p. t. 

ł1R AM O ll'd 
II 

Potrójne Małżeństwo 
Szampańska komedia w 8 aktach. 

Huragany śmiechu, tysiące dowcipów. 

Muzyka M, Lidauera. - Ceny miejsc 
wszystkich po 1 zł. i 1 zł. 50 gr. 

Początek seansów codziennie o g, 4-ej 
pp., w soboty i niedz. o g. 1~-ej ~ _voł. 
Na pierwszy seans wszystkie m1e1sca 

po 50 gr. 

El mm rEJ EJ mm i!:I :r::u:.~11:1 l!l l!! m El 
8 KINO [[! 
El l!l 

I§ „SŁOŃCE" ~ 
IEj Napiórkowskiego 28 IE) 

~ Dziś i dni naatępnych ! ~ 
CEi Wielki polski film p. t. GJ 

~ Uśmiech losu~ 
GJ Dramat serc w 12-tu aktach. I!) 
l!J W rolaeh jfłowoych: l::J 
L:J Jadwiga Smosarska, Kazijllierz EJ 
[El Junosza-Stępowski l!J 
EJ JOZEF WĘGl'~ZYN. EJ 
GJ t:l 
f!I Następny program: nBIAł:.E NOCE" GJ 
EJ Orkiestra znacznie powiękuon11. GJ 
[EJ Ceny miejsc: Uczn. 30 gr., III m. 50 gr. l'EJ 
r:t Il m. 75 gr., I m. 1 zł. r:'ł 
.:,, Pocz. w dni powsz. o godz. 5-ej, 7-ej g,!I m i 9-ej, w sobotę o godz. 3~ej, w nie- 8 
EJ dzidę i święta o godz. l-e1 po poł. EJ 
mmm ma EJ m s:m a El mm El m 

Komornik: ADAM LA GODZIŃSKI. 
Do akt Nr. 602-1930 r. 

uGŁOSZENIE. 
Komornik S'lclu Powiatowego w Lodzi, ADAM 

LAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Kilii1skiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, i:e w dniu 12 września 1950 roku od godz. 

· 10-ej rano w Lodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr. 64 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, nalcż(!cych <lo Elj:isza Drapisza i składa· 
jących się z mebH, oscacowanych na rnmę zł. 1.100. 
Lódź, dnia Hl sierpnia 1930 r. 

Komornik: ADAM ł,AGODZIŃSKL 
Do :ikt Nr. 2455-1930 r. 

OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Powiatowego w Łodzi, ADAM 

ŁAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Kiliirnkiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 12 września 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Skwerowej Nr. 1, 
ndbędzie się spn;etlaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, należących <lo A.lmy Dnlig i składających 
:się z mebli, oszacowanych na sumę zł. 2,410. 
"Lódź, dnia 18 sierpnia 1930 r. 

Komornik ADAM LAGODZIŃSKI 
Do akt Nr. 3078-1930 r. 

OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADAM 

LAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 5 września 1930 roku od godz. 
10-cj rano w Lodzi przy ulicy Skwerowej Nr. 1, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru
chomości, należących do Filipa Nieschwiskiego 
i składających się z mebli, oszacowanych na sumę 
zł. 6.800. 
Lódź, dnia 19 s;erpnia 1930 r. 

Komornik: ADAM LAGODZIŃSKI. 

I Do akt Nr. 1110-1930 r. 
OGLOSZENIE, 

Komornik S11du Powiatowego w Ł11dzi, RAFA,~ 
SAKKIŁARI, zamieszkały w Łodzi przy ulicy K11· 
rola Nr. 30, na zas:idzie art. 1030 U. P. C. ogJ1:· 
sza, że w dniu 5 września 1930 roku od 1wtli:. 
10-cj rano w Łodzi przy ulicy K!!tnej Nr. 1211·1 
odbędzie 8ię sprzedaż·· z przetargu publicznego 'r•1· 
chomości, należiicych do f.: „Farbiarnia i wykon 
czalnia S. Ledcr i M. Heyman" i składającyrh fi~· 
z barwników, oszacowaaych na sumę zł. .13500. 
Lódź, dnia 7 sierpnia 1930 r. 

Komornik RAFAŁ SAJ\.KU,ARf 

20. NARUTOWICZA 20 

Dziś po raz ostatni! 

Najznak!lmitszy malec świata 

SOI\JNY BOY 
i genialny śpiewak oraz artysta, zwany 

„Szaljapinem filmu" 

AL IOL$0rl 
we wznowionym arcydziele lpicwno. 

śPmWA)ĄCY~ 
BŁAZEN p 

Dramat wesorka, który musi bawić 
tłum w chwili, gdy serae mu p._ka. 

Ceny miejsc 
w seaonie letnim: Zł. 1, 2, 3. 

Do akt Nr. 1451-1930 r; 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADĄM 
LAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulic'.l 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 5 września 1930 roku od god.&. 
10-ej rano w Lodzi, przy ulicy Narutowicza N1·. 9, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznc;;o rv,. 

chomości, należących do Szulima Ehrlicha i ,kła. 
dających się z mehli, oszacowanych nu sumę 
zł. 1.510. 
Lódź, dnia 18 sierpnia 1930 r. 

Komornik: ADAM ŁAGODZ!ŃSKI. 

doi nast<;pnych ! 
podwójny prognm l 

I 

l\liebieska mysika 
Szampa1iska komedja w 10 aktach 

\VI. roli tyt.ulow"'.i . Jenny jU<ill"O 
krolowa p1ęknosc: ~ 

Il 

Złota ferma 
Sensaeyjno-cowbojslci dramat w 10 al:t 
W .roli tyt~;;>wej Jack Hołt 
kroi cowbu1ow 

::::===CENY ZNIZONE! === 
Na wszystkie miejsca po 50 gr. i 1 zł. 
Na pierwszy seans po 50 gr. Pocz:i.
tek seansów codziennie o godz, 4~ej 
po poi., w aoboty, niedziele o r,-od z. 

12-cj w poi. 

Teatr świetlny DZiś I DNI NASTĘPNYCH 

PRZEDWIOŚNIE 
?ZW =ev;•a 21• -

Żeromskiego 74-76. Dojazd tram
wajami 5, 6, 8, c;I, 16, do rogu Koper

nika i Zeromskiego 
Ceny m1e1sc: 50, 75 gr. i 1 zł. Na I. seans wszystk. miejaa~ po 50 gr. 
Początek seans. o g. 4 pp., w nied:r:. i święta o 2 pp. Ostatni • g. 10 w. 

P · d t d · · mysłów to dziei"e płomiennej miłości zakłóconej blacbostkami, które jednak czętło 
otęzny rama o w1eczne1 gry z • . d f"l · t 

rozstrzygają o szczęściu dwo1~a usz w 1 m1e p. . 

GRZECH KUSI" "b"l"· ~~~::tsc~EARER 
'' . i w'.ell::a tragiczka G WEN L E E. 

' Orkiestra symfoniczna pod Jyr. p. A: Czudn?wsk1.eg_o.. . 
NASTĘPNY PROGRAM. Uroczyste otwarcie sezouu rok 1930-31. Na1potąxme1sze arcy$łz1eło Fox-Filmu twórcy 

„WSCHODU Sl:iOŃCA" F. W. Murnau p. t. „CZTERECH DJABł.OW"· 
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DOKTOR Med • Nr. sprawy N. z. 63 j 30 rt • 
Teatr litero• 
artystyczny „CHOCHLIK" DECYZJA 

W ~MIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 
Obecni: Przewodniczący Wice-Prezes J. Kisz

miszjan, Sędziowie handlowi Jarociński i Rozen
baum, Sekretarz apl. Wolf. Dnia 15 lipca 1930 r. 
Sąd Okręgowy w Łodzi, w .III Wydziale Handlo
wym na posiedzeniu publicznem rozpoznawał spra· 
wę odroczenia wy~.t firmie „Hirsz Bławat"w przed· 
miocie przyjęcia sprawozdania wyznaczenie wyna· 
grodzenia nadzorcy sądowemu i otwarcia postępo
wania układowego 

WOŁKOWYSKI 
Cegielniana 25 tel.126·87 

. powrócił 
Specjalł11t& cho•ób akórnych Kierownik artyst.·literacki JERZY DARSKI 

ul. Slenkłewłcza 40. i wenerycsnych 615 

Dziś premjera rewji p. t. 
LECZENIE ŚWIATŁEM djatermj11 (lam
p' kwarcową). Badanie krwi i wydzielin. 

Pr:z:yjmujo od godz. 8-2, i 6-9 pp. 
w niedziele i święta 9-1 

Dla pań od 6-7 edd:z:ielna poczekalnia 

postanowił: 
Najpiękęiejsze są łodzianki DR. MED. 

EDWARD w 2 częściach (16 odsłonach) 1) sprawozdanie nadzorcy sądowego firmy „Hersz 
Bławat" za okres czasu od 5 maja do 5 lipca 1930 
roku przyjąć do wi«<lomości, ~) przy~nać . nadzorc~ 
sądowemu apl. ad';V. Ru~o!fow1. Lud_w1kow1 Pohlowi 
jako wynagrodzeme m1es1ęczme z{. 300.-, 3) za. 
rządzić otwarcie postępowania układowego pomię· 
dzy firmą „Hirsz Bławat" a jej wierzycielami, ścią
gnąć od pomienionej firmy zł. 200.- tytułem za
liczki na koszty ogłoszeń, ogłosić niniejszą decyzję 
w Monitorze Polskim" i w pismach„Hasło Łódzkie" 

?ióra: M. Hemara, K. Toma, Wio-bora, . A. Kruka i innych 

Udział błorąa PP. Żukowska, Grzybowska, Gorłówna, Darski, Szyn
dler, Bornński, Popławski, Nik.sarski, Girlsy oraz mała Brońcia. 

W progr~mie m. in. a Ynseln chińska: „0-saj-czu", „ Verax", 
„Serce kobiety", Nowe piosenki: Lopka i wiele innych". 

Conferencier 1 Jerzy Darski. Reżyser. a W. Boruński i J. Darski. 
Orkiestra pod kierunk.: C. Kantora. Dekoracje a W. Nowakowski. 

REI CHER 
Specjali•ta 

chorób skórnych i wenerycznych 
Leczenie diatermj11. Elektroterapja. 

ul. Południowa 28 
Tel. 201·93 

Codziennie 2 przedstawienia o godz. 7.30 i 9.30 wieczorem „ " 
i "Republika • 

Od 8-11 rano i 6-9 wiec:z:. 
w niedzielt; od 9-1 pp. 513 

Kasa teatru sprzedaje bilety od godz. 6-ej p. p. bez przerwy. Na oryginale właściwe podpisy 
Za zgodność Dla niezamożnych ceny lecznic. 

sekretarz (-) A. Bińkowski. 

Odpis: ODPIS Odpis. 
N. Z. 116/80 

DECYZJA 
W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

Obec.ni: Przewodnicząey W. Roszkowski, Sę- I 
dzi.owie Handlowi T. Koenig i J. Hertz, Sekre- -:__ I"'=. 

.,., tal'.z ?-PL Szerman, dnia 5 sierpnia 1930 roku 
Sąd Okręgowy w Łodzi w III Wydziale Handlo- I 

f~~ wym na posiedzeniu pub!icznem rozpoznawał _=: ~ 
§ sprawę odroczenia wypłat firmie „Fabryka Wy- I; 
~-~:.....=--=== robów Wełnianych i Półwehtlanych B-cia Woł- 1-a=-_ I:..~·::: ~ 1'„'lwicz" w przedmiocie otwarcia postępowania 

układowego 

I
.. postanowia: 
~ za.rządzić otwarcie postępowania pomiędzy fir

mą „Bracia Wołkowicz" a jej wierzycielami, 

I
:.: wyrok niniejszy ogłosić w „Monitorze Pol- 1=-„.. 

1
._-

skim", „Haśle Lódzldm" i „Kurjerze Lódzkim". 
Liągnąć od firmy „Fabryka Wyrobów Weł-

~-_--== __ 11-ti 

1

-1-yc_h __ i ___ :\'ó_łw_e_łni __ · a...-·1-yc_h __ B_·_ci_a __ W_o_ł-ko-WI·-·-c-z'_' _I~~-=__ 1-:: __ 
dwieście złcAych na koszty ogłoszeń. 
~a oryginale właściwe podpisy. 

~ Za zgodność Sekretarz 

~ (-2. A. Bińkowski. 

DECYZJA 
N. Z. 129/30 Nr. sprawy N. t.. 240 I 29 r. 

W IMIENIU RZRCZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

Obecni: Przewodniczący S. O. Wł. Roszkowski, 
sędziowie handlowi Kazimierz Kon i Kujawski, 
sekretarz apL Kryszkó~'IJa. Dnia 29 lipca 1930 r. 
Sąd Okręgowy w Lodzi w III Wydziale Handlowym 
na posiedzeniu puhlicznem rozpoznawał sprawę 
z podania firmy .,Fabryka Wyrobów Wełnianych 
Karol Nippe" o odroczenie wypłat co do otwarcia 
postępowania układowego, na zasadzie art 37 
Rozp. Pre:z:. o zapobieganiu upadL 

postanowił: 
1) zarządzić otwarcie postępowania układowego 

pomiędzy firmą Fabryka Wyrobów Wełnianych 
Karol Nippe" a jej wier:.:ycielami, 2) pobrać od 
firmy ,,Fabryka Wyrobów Wełnianym Karol Nip· 
pe" zl 150. - tytułem zaliczki na koszty ogłoszeń, 
S) ogłosić decyzję niniejszą w „Monitorze Pol· 
skim" oraz w ,,Haśle Lód:z:kim" Kurjerze 
Łódzkim". 

Na oryginale właściwe podpisy. 
Za zgodność sekretarz 

(-) A. BIŃKOWSKI 

DECYZJA 
W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 

WJ__ Obecni: Przewodniczący W. Roszkowski, Sę
~ dziowie handlowi T. Konig i J. Hertz, sekretarz 
- apl. Szerman. Dnia 5-go sierpnia 1930 roku, Sąd 
~I:; Okręgowy w Łodzi w III Wydziale Handlowym na 

posiedzeniu publicznem rozpoznawał sprawę odro· 

I-
~ czenia wypłat Moszka Wegweizera co do otwarcia 

postępowania układowego, zgodnie z wnioskiem 

-
~ pełnomocnika nadzorowanego i opinią nadzorcy 
~ sądowego 

I
. postanowił 

zarządzić otwarcie postępowania układowego mię
dzy firmą Moszek Wegweizer a jej wierzycielami, 

I ogłosić decyzję tą wuMonitoru Polskim", „Kurierze 
- .Łódzkim" oraz „Haśie Łódzkim", ściągnąć od nad-

1
=_· - zorowanej firmy tytułem kosztów na ogłoszenia 

zł. 200.- (dwieście). 
Na oryginale właściwe podpisy. 

Odpis. 
Nr. sprawy N. Z. 123 j30 r. ODPIS 

Za zgodność 
sekretarz (-) A. Bińkowski. 

-----------------------------DECYZJA 
N. Z. 136/30 

DE(:YZJA ODPIS 

W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ DECYZJA 
N. Z. 74/30 

Obecni ; Przewodniczący S. O. Roszkowski, I 
~dziowie handlowi: Gross i Landau, Sekretarz ·· 
apl. Tuwim. W dniu 13 sierpnia 1930 roku Sąd ;_· 
Okręgowy w Łodzi w III Wydziale Handlowym na ~ 
posiedzeniu publicznem rozpoznawał sprawę z po· ~ 
dania ldela Ledermana o odroczenie wypłat co do I..:; 
otwarcia postępowania układowego na zasadzie 
art. 30 Rozp. o zapob. upadł. I 

postanowił: 
zacządzić otwarcie postępowania układowego po- __ 
mi~dzy firmą „Idel Lecierman, Paryski Magazyn I! 
Konfekcji" a jej wierzycielami, decyzj~ ogłosić w ~ 
"Monitorze Polskim" i dwóch pismach mieiscowych 1=
„Haśle Łódzkim" i „Kurjerze Łódzkim" na koszty . 

Na oryginale właściwe podpisy. 

Obecni: Przewodniczący S. O. Wł. Roszkowski, 
sedziowie handlowi Ka:iimierz Kon i Kujawski, 
s~luetarz apl. Krys.zkówna. Dnia 29 lipca 1930 r. 
Sąd Okręgowy w Łodzi w III Wydziale Handlowym 
nil posiedzeniu puhlicznem rozpoznawał sprawę 
z podania firmy „Agiński i Liberman" o odrocze· 
nie wypłat co do otwarcia postępowania układowego, 
na zasadzie art. 37 Rozp. Prez. o zapobie11:aniu 
upadL 

postanowił: 
1) za.rządiić otwarcie postępnwania układowego 

pomiędzy firmą „Agiński i Liberman" a jej w!e· 
rzycielami, 2) pobrać od firmy ,.Agiński i Li· 
berman" z. 150. - tytułem zaliczki na koszty 
ogłoszeń, 3) ogłosić decyzje niniejszą w „Moni· 
torze Polskim" oraz w „Haśle Łódzkim" i ,,Kur· 
jerze Łóqzkim,". 

Na oryginale właściwe podpisy, 
Za zgodność sekretarz 

(-) A. BIŃKOWSKI 

I 
I 
I 
I 
I 
I 
I 

ogłoszeń pobrać od firmy zł. 200.- -

1 Za zgodność 
sekretarz(-) A. Bińkowski. ----·------------0-d_p_i_s-. 

W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ .POLSKIEJ 
JA Obecni: Przewodniczący Wice· Prezes J. Kisz· A 

I 
miszjan, Sędziowie Handlowi Rozenbaum i Kop· 
czyński, Sekretarz apl. Delnitz. Dnia 22 lipca 1930 r. 1=

- Sęd Okręgowy w Lodzi w Ili Wydziale Handlowvm : 

i 
na posiedzeniu publicznem rozpoznawał spr~wę 

- nadzorowanej firmy ,,salomon Lewinsohn" w przed·_~=-
miocie zarządzenia otwarcia postępowania układo· ~ 

I. wegG I 
postanowił 

1) zarzędzić otwarcie postępowania układowego 

I- firmy „Salomon Lewinsohn„ decn;ję niniejszą I 
-~ ogłosić w ,,Monitorze Polskim" i dwuch pismach 

miejscowych „Hasło Lódzkie„ i „Głos Poranny" 

I
~=~_: ~~:: ścii1gnąć zł. 200 - tytułem zaliczki na og!osze.1= 

E Na oryginale właściwe podpisv. 

Za zgodność sekretarz 
.. (-) A. BIŃKOWSKI 

Nr. sprawy ~. z. 264 1929 re Doktór 
DECYZJA 

Odpis: 
N. Z. 55/30 
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o.~SZEWCY ... 
A 
;-~-
~ 
~ 
t~ li 
I 

I 
I 

DECYZJA 
W IMIENIU RZECZYPOEPOLYrnJ 

POLSKIEJ. -
Obecni: Przewoditlczący Wice-prezes J. Kisz· 

miszjan, sędziowie handlowi Jarociński i Rozen
baw:n, sekretarz ap!. Wolf. Dnia 15 lipca 1930 
r. S!jd Okręgowy w Łodzi w III Wydziale Han
dlowym na posiedzeniu publicznem rozpozna
wał sprawę odroczenia wypłat firmie „P. i M. 
Schwalbe" w przedmiocie przyjęcia sprawo::;
dania i otwarcia postępowa."lia. układowego 

postanowia: 
.i) sprawo~danie nadzorów sądowych firmy 

,,Bracia P. i l\1. 8chwalbe", Gustawa Knocha i 
Artura Rappoporta za okres czasu od dnia 9 
mą.ja do dnia 9 czerwca 1930 r. przyjąć do 
wjadomości, 2) zarządzić otwarcie postępowa
rua układowego pomiędzy firmą „B-cia P. i M. 
Schwalbe" a jej więrzycielam;„ ściągnąć od po
mienionej firmy 200 zł. tytułem zaliczki na ko
szta ogłoszeń, cgłosić decyzję niniejsza w Mo
nitor.ze Polskim" i w pismach ,..Hasło ":tód;kie·' 
i „Kurje1· Łódzki". 

Na oryginale właściwe poap1sy. 
Za zgodność SeTaetarz 

(-) A. Bińkowski. 

~ . 
! ĄEBLE ! 
= stołowe,_ gabinety, sypialnie, ~ 
I oraz po3edyńcze nabyć i sta- = 
• lować można na dogodnych I 
• warunkach w stolarni .Misz- li e czaka, ul. Piramowicza Nr. 2 = 
~ róg Cegielnianej. 696 = 

• 
Redaktoi: naczeln;:: Stanisław Walawlkł. 

A 

I 
I 
I 

I 
I 
I 

w IM~~!~, ~~~~~~?ą~~~i~~J„~2~~~~~~ p. KLINGER 
mis.zjan, Sędziowie handlowi: Biederman i Gordowski Choroby wanerycme, skórne ł włosów 
Sekretarz ap!. Kap1an. Dnia 8 lipca 1930 r. Sąd Andrzeja 2, tel. 132-28 
Okręgowy w Łodzi w Ili Wydziale Handlowym na Leczenie lampą kwarcową, analizy krwi 
posiedzeniu publicznem rozpoznawał sprawę odro· i wydzielin. Przyjmuje codziennie od 
czenia wypłat firmie „M.. Kirsztajn" w przedmiocie 9-11 i od 6-8 w. w uiedzielę i święta 
otwarcia postępowania układowego, z mocy art. 32 od 10-12. Oddzielni' poczekalni.a dla 

pań.-Od 1-2 w Leczn. (Piotrkowska 62) 
-35, 37, 38 i następnych rozporządzenia Prez . 
z dnia 23 grudnia 1927 r. 

postanowił: 
zarządzić otwa1 cie postępowania układowego. po
między nrmą M. Kirsztajn i jej wierzycielami. De
cyzję niniejszą ogłosić w „Monitorze Polskim" pis
mach „Haśle Łódzkim" i „Kurjerze Łódzkim", 
ściągnąć od firmy-petentki zł. 1. 'iO (sto pięćdzie
siąt) tytułem kosztów na og-ło::zenia. 

Na oryginale właściwe podpisy. 
Za zgodność 

Sekretarz (-) A. Bińkowski. 

Dr. med. 
SADOKIERSKI 

Poradnia 
Wenerologiczna 
Lekarzy Specjalistów 
ul. Zawadzka Nr. 1 

Czynna 'od 8 rano do 9 wiecz . . 
w niedziele i święta 9 - 2 pp 
od 11-12 i 2- 3 pp. przyj~ 

muj e kobieta lekarz 
leczenie chorób wenerycznyc~: 
moczo1łłciowycb i skómych 

,,.:iclanie k:wi i wydzielin ,, 
syfilis i tryper ' 

Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 

DOTljGA 

stomatolog 
chirurgj.a szlt:zęk, jainy 

u&tnej i plastyka 
regu!acja zębów 
rentgenodiagnostyka 

Piotrkowska 164 
Te:. 114-20 

Gabinet Swiatło-Lec:nlicz.)' 
Kosmetyka lekaraka 

I Oddzielua poczekalnia dla kobiet 

220 519 PORADA 3 zł. 

Wydawca: Prasowa Spółka Wydawnicza Sp. z o. o. 1 'h 

OAU. " clruluirai .i. ~ u. . 

Skóry-Hurt i Detal 
(specjalność: detaliczna sprzedaż 

zelówek trwałych na wodę) 

poleca: 

Spółka Szewców 
Piotrkowska 79 

tel. 1.53-38 506 

Detektory od zł. 8.50 446 
komplet :z: · anteną i słuchawką od ;z;I. 25 
Radjoaparaty i części uRadjo!ia" ul. 
Ftotrkowska 88, w podw„n:u, tel.10.3·3~ 

HALLO! 
Hallo! Dzwoń teł. i63.3U Pocrotowie 
krawieckie Kierna" Żeror;ski~"O 91 
sklep narożuy. Morrentalnie od§wież; 
garnitur ra &ł. .3.-, suknit; za zł. 2.8(), 
palto za zł. 3.-, łqcznit; z odebraniem 
i o.deslaniem.. E~pressem pierze, far. 
bu1e, ~rzerab1~, mcuje, sztucznie ceruje. 
farbu1emy 1 pierzemy futra sposobem 

1 lipskim. ' 525 

Potrzebna 
~kspodjeutka do s!dsdu wędiin :r:arai. 
Zgłaszać się Brz~ziń9l::a 35, Ruszczai;. 




